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Poranne“ I 

y prenameracie miasięczaćj: „Gazetą 
oranna” wraz z przesyłką 

20 Mk. „Gazeta Wieczerna” wrar 

z przesyłką pocztową 14 Mk. — Oba 

wydame („Poranaa” i „Wieczorna” 


x przesyłką pocztową 32 Mk. 
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GAZETA 
JECZORNA 
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Raport" 


Ogłoszenia 


rzyjmuje Administracys, ul. Sokoła 
i 4 gdzie też mdziala się bezpłatnie 
wszelkich wyjaśnień i porady w spra- 
wach reklamy, w szczególności przy 
układaniu treści ogłoszeń. 
W Werszawio nabyć można „Gazeto Poranną* 
i Geste Wieczoma* w Biurze dusienuików 
ul Widok 1. 19. 


wychodzi codziennie o godzinie 1. popoł. I o godz. 6 rano („Gazeta Poranna”) 


P. T. Interesentów uprasza słę o zgłaszanie w uprawach radakcyjnych wyłącznie między godz. 6 a 7 wieczorem w biurze Redakc L Sokoła 
Rękopisów nie zwraca się. — Biura Administracył otwarte codziennie od godziny 6-tej rano do godz. 7-mej wieczór. — Teef a KKSyjny Nr. 18 
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Rosya przygotowuje atak na Finlandve 
Rokowania rosyjsko-rumuń. wkrótce się rozpoczną 


Niewczesne kunktatorstwo. 


Lwów, 17. marca. 


(r) Ślask Cieszyński, a w szczególności Za- bol 


głębie Karwińskie stoi od tygodmia w ogniu walki. 
Wlaściwie nie można nazwać tego, co się obe- 
cnie na Slasku dzieje, walką, gdyż jest to jedno- 
strówna, pizez naszych czeskich „pobratymców” 
prowadzona masakra ludności polskiej. Pog*Tomy, 
rugi, terror, używający jako argumentu pałki i mo- 
ża — oto sytuacya, w jakiej znalazła się bohater- 
ska ludność prastarej ziemi piastowskiej, 
Refleksy tego Stanu rzeczy w nastrojach Po- 
laków śląskich są istotnie zatrważające. Nienawiść 
do Czechów spotęgowała się wprawdzie jeszcze 
bardziej, ale równocześnie wzbudziło się uczucie 
niestychanego rozgoryczenia pod adresem własne- 
go rządu i społeczeństwa. „Polska nas nie broni 
rząd nie interweniuje, wojsko nie nadchodzi i nie 
wyswobadza" — słyszy się ciągle na Śląsku. — 
Czyżby ta ojczyzna, dla którei cierpimy, w imie 
której giną najlepsi nasze towarzysze, nasze żony 
i dzieci, czyżby oiczyzna ta nie chciała nas? 
Rząd warszawski uprawia politykę kumkta. 
torska, zw!uka, namyśla się i usilnie znależć meto- 
de akcyi, któraby niedoprowadziła do wojny, nie 
naraziła nam koalicyi, a równocześnie pomogła 
ludności kresowej w jej ciężkiem położeniu. 
Rozumiemy, iż rzeczą rządu jest polityka roz- 
wagi. Kto kieruje sterem państwa, temu nie wolno 
dawać się unosić nerwom; każdy jego krok i wszy 
stkie tezo kroku następstwa, muszą być stokrotnie 
przemyślane i rozważane. Rozumiemy też, że w 
sprawach kresowych nie można uprawiać polityki 
kresowców w jej wszystkich przejawach i chwi- 
lowych fazach Judno atoli jest niewątpliwie rzeczą 
konieczną: rząd winien liczyć się z nastrojem lu- 
dności, która tak w całej Polsce. jak i w terenach 
bezpośrednio zainteresowanych iest wypadkami 
śląskimi niesłychanie wzburzona. Koniecznem jest 
więc by zdobył się on na energię, ryzykując na- 
wet pewne niezadowolenie czynników zachodnich. 
Warszawa musi nietylko powiedzieć jasno, że lu- 
dności śląskiej maltretować nie da, ale musi to o- 
Świadczenie swole poprzeć natychmiast demon- 
stracyą zbrojną. W razie zaś gdyby wszystkie te 
pil. zawiodły, niech wyda hasło wkroczemia na 
ąsk 


Ufa; dalsz, na str. 2 giei. 


Lwów, czwartek 18 marca 1920 
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Silne ataki bolszewickie Keło Deraźni odparte! 


. Wiedeń, 17. marca. | Work i Bug. Szczególnie silne są atak] na Tini ko- 
„ (Tetef.) (fr.) Z Bukaresztu donoszą: Wojska | lejowej koło Deraźni, Ataki te jednak zostaly 
szewickie atakują frot polskj "a linii rzeki Przez wojska polskie odparte. 


Rokowania ros'' jsko-rumuńskie wkrótce się rozpoczną! 


Wiedeń, 17. marca.  |mmński wysłał notę do rządu sowietów z zapew- 
(Telef.) (fr) Z Moskwy donoszą: W najbliż- |nieniem, że nigdy nie prowadził walki przeciw 
Szym czasje rozpoczną się rokawania Rosyi z Ru- |Rosyt i dłatego rokowania pokojowe, których Za- 


mmia. Ze strony sbwieckiej Ukrainy, weżmie w |sadniczym warunkiem jest uznanie przynalcżno- 


nich udział Rakowski. Ści Bessarabii do Rumunią muszą być ukończone 


Wiedeń. 17. marca.  |pomyślnym wynikiem. 


(Tefef.) (fr) Z Bukaresztu donoszą: Rząd ru- 


Rosya przygotowuje atak na rinlandyę! 


Chce obsadzić całą wschodnią Karelię! 


Wiedeń, 17. marca.  |rellę. Rząd finlandzki jes zdec ić tef 

(Telef.) (fr) Pisma kopenhaskie donoszą: R0-| części kraju. Minister gala Teol DIAA E 

sya przygotowuje atak na Finlandyę. Nad brze-| dnak, że Finlandya nie jest zagrożona przez czer- 

giem jeziora Ładoga zauważono koncentracyę woną armię, celem zaś uniknięc'a konfliktu oddzia- 

wojsk czerwonych. Jak donoszą z Moskwy rząd lv finlandzkie znajdujące się w Karelii zostaną wy- 
sowietów postanawił obsadzić całą wschodnią Ka- ootane. 


OLBRZYMIA ZDOBYCZ BOLSZEWICKA NĄ 
FRONCIE POŁUDNIOWYM, 


ROZBICIE WOJSK BOLSZEWICKICH POD 
NOWOTROICKIEM. 


Wiedeń, 17. marca. Wiedeń, 17. marca. 
(Telef) (fr) Z Moskwy donoszą: Podczas osta- (Telef.) (fr) Z Noworosyjska donoszą: Akcys 
tniej ofenzywy na froncie południowym wzięto do bolszewicka na tym fromcie osłabła z powodu wy. 
niewoli: 52 generałów, 217 pułkowmików. 1505 in-. cofania w'ększej tości wojsk czerwonych z tega 
nych oficerów Ł zdobyto również olbrzymi mate-| frontu. Oddzały bolszewickie. które zapędziły się 
ryał wojeny, którego obliczanię potrwa czas WP pog Nowotrojck zostały rozbite. 
SZY. 


Litwa proponuje rokowania Rosyil! 


Wiedeń, 17. marca, Ski zaproponował Rosyi SPwieckiej rokowania po- 
Telef.) (fr) Z Moskwy donoszą: Rząd litew- kOjowe. RoSya przyjęła tę propozycyę. - 


Litwini zamykają swą granicę od Poiski! 


1 Kowno, 17. marca. „granica litewska wzdłuż linii demarkacyjnej polsko 
(Telef.) (r) Z Kowna donoszą: Na rozkaz Na- | litewskiej została zamknięta na 2 tygodnie, 
czelniego Wodza wojsk ltewskich Żukowskiege 


: Ne. 3136 


m2 | „QAZETA WIECZORNA". 


Chcemy woakoju i spokójnepo przeczekania wy- 
niku plebiscytu, który niewatpliwie wśród normal- 
nych warunków wypadnie dia nas pomyślnie.. — 
Przy dalszem kontynuowaniu metod czeskich, 
trzy masowych mordach i gwałtach, plebiscyt jest 
niemożliwy; byłby on raczej wszystkiem innem, a- 
nizeli wyrazem woli ludności. 


ków i stosuje do ociągających się z pracą terror.|  Trucicielski wpływ rozkiładowej atmosfery ro- 
Socyaliści nie mają zatem prawa pomawiania o Syjskiej, wciskający się do Warszawy wszystkimi 
reakcyę tych wszystkich, którzy nie z pomocą kanalikami i wszystkiemi porami, zatruł diszę ludu 
Środków przytnusowych, ale właśnie z pomocą, warszawskiego, który ongi słynął z parryotvzinu. 
komisyi rozjemczych pragną położyć kres stra.| To nie są Moskale z języka, są przecież zznoskwi- 
kom, rumującym całe życie gospodarcze i pań-| czali duchem, bo się upodobn'li do Moskali na pum- 


„stwowe Polski. Jak wojna jest argumentem osta- |-kcie braku zrozumienia potrzeb własnego, marodo- 


Jesteśmy zresztą głęboko przekonani, że wo- tecznym w stosunkach między narodami, tak i| wego państwa t wyżej stawiają źle zrozumiany 
bee zdecydowanego stanowiska rządu, spokornie- strajk musi być w dziedzinie słasunków gospodar. | zresztą interes klasowego egoizmu, niż interes pa- 
ią Czesi a czynniki koalicyjne zrozumieją powagę| argumentem ostatecznym, ieżełi strajkującym cho | tryotyczny całego narodu i Państwa. 
sytuacyi, Wtedy, obejdzie się bez wkroczenia. dzi istotnie o poprawę bytu robomiczego, a nie o 
AVeiiby jednak Czesi trwać dalej w tem zaślepie- | cele rewolucyjne. 


niu a koalicya w swei bezczyn jj w dalszem 


IW razie przecież, jeżeli strałk ma osiągnąć ce- 


su ciem zaśtepieniu, wówczas elementarny nakaz | le rewolucyjne, to jest obalić istniejący. porządek 
narodowego sumienia każe uratować zbrojnie lud! państwowy, w takim razie rząd, który chce zaslu- 
ślar ki. Niech stal bagnetów polskich przyniesie mu! żyć ma miano rządu musi się bronić i ma obowią- 


wy .żwolenie z ciężkiego iarzmea. 

Ostatnio zaszedł wypadek, który wśród Ślą- 
val iw wywołał duże rozgoryczenie. Oto rozka- 
zens z Warszawy wycofano z Cieszyna delegata 


rządu p. Jana Zamorskiego. P. Zamorski — pomi- | 
mo wielu. takiycznych błędów, jakie porobił — ciez] 


szył się na Śląsku pelnem zaufaniem ludności ;U- 


ważała go ona za niezkomnego a>rońcę swałoh | wej 


braw j-za reprezentanta, t. zw. ostrego kursu w 
s>rawie śląskiej, Szczezólniej uwiełbiał vo Cie- 
szym i Zagłębie za jego powiedzenie, iż „żadna 
wojna mie bytabv w Polsoe tak popularna jak woj- 
na z Czechami. Można dyskutować nagi tem, czy 
wyrażenie to było politycznie szczęśliwe; padło 
ono jednak i została przez ludność zapamiętane. 
Odwołanie posła Zamorskiego po szerezu dalszych 
pczromów i gwałtów, zostało przez Ślązaków 
zrozwmiane, jako zainaugurowanie polityki ugodo- 
wej, i wzmoon' ło ferment. To też na wieść o od- 
wołaniu Rada narodowa wysłała do rządu tele- 
gram, protestułący, pod którym podpisał stę so- 
cealistą Reger, obok ludowca Bobka i reprezen- 
tuta partył katol:ckiej ks. Londzina. 

Powiadają. że iednym z powodów odwołania 
p. Zamosskiegu były intrygi osobiste. Nie chcemy 
wierzyć, aby rzecz istotnie się tak przedstawiała. 
Wyrażamy przekonane, że oburzeńie Ślązaków 
skierowane pod adresem p. radcy 
Gimthera. jaka rzekomego sprawcy odwołania 
iest ziepełnie niesłuszne. Vox populi wskazuje na 
niego, jako winowajcę. Miałże by on być istotnie 
głosem Bożym? 

Lwów wie dcs<orale, oo znaczy oczekiwanie 


na pomóc rodaków w chw:li wrażego napadu; pa- Debats* tak charaktery ztje nastroje polityczna w Że i 


zek użycia choćby siły, by zdusić rewalucyę. Tak 
robi Lenin skoro Się już ram dosta! do władzy. I 
nikt, kto idzie Śladami Lenina pod tym wzgiędem. 
nie ma prawa robienia wyrzutu gabinetowi pana 
Skuiskiego, że kazał ad czwartku w nocył zmilite- 
ryzować elektrownię warszawska, by zabezpie- 
czyć stolicy Śwłatło, potrzebne do pracy państwo- 


Doktrynerzy, którzy się oburzają na zmiłita- 
ryzowanie elektrowni warszawskiej, zapominają o 
jednem, a mianowicie o tem, że Warszawa jest 
stolicą i jako stolica, mieszcząca w swoich muracii 
ministerstwo wojny, sztab gen , minister- 


Rząd tedy postąpił słusznie, że zmilitaryzował 
elektrownię warszaw. i zmilitaryzoweł wodociągi. 
| Gdyby był tego nie uczynił, w przeciagu 48 go- 
dzin zmiotłoby go oburzenie opieki publicznej. To 
oburzenie w masach poza kilkimastu tysiącami o- 
mamistów wzrasta coraz bardziel. Ludzie już mają 
dosyć owych ciągłyai strafków piekarskich. woda 
ciągowych, gazowych. efektrowniczych:. Już w 
ostatnich dniach bezrobocia piekarskiega przyszłc- 
by do ziynczewania wielu czeladników piekarskich 
przez żony i matki innych, robomików, gdyby nie 
zakończyli mi byli w porę przeciągającego się mad 
miarę t słuszność strajku. Takie same gnoćby mo 


| Zna było słyszeć we czwartek pod wieczór pod a= 


desem ministrów, że toleruia bezrozumme stratki. 
obliczona na sterroryzowańie społeczeństwa i oba- 
i lenie Państwa Polskiego ku wiełkiej radości Niemir 
ców i bolszewików rosyjskich. 

Mam wrażenie, że przelroczylifmy we czwar- 


stwa, Sejm i rozliczne inne władze centralne, ma | tek wieczorem punkt kulminacyjny . Opinia pu- 
zgoła inne wobec całego państwa obowiązki, niż |bliczna zaczyna się w Warszawie mroblizewać 
Kraków, Lwów i Poznań. Centrainem biurom war-| Coraz energiczniej przeciwko bolszewikom rodzi- 


szawskiem nie wolno próżnować i przerywać pra. Mym ji obcym. Mnóstwo ludzi mówi, że wf sy- 


cy, zdyż taka przerwa satychmiast odbija się źle 
na bezpieczeństwie całego pafistwa, na jego za- 
prowiantowanii, na załatwiamiu spraw majrozmai- 
tszych, których biez nie może zależyć ad złego lub 
dobrego humoru pana Waientego lub pana Marci- 
na z magistratu warszawskiego. 


zzz — 


twacyę jasna, niż ciągie przesilenie, które nie 1o- 
że się zdoklarować * łamie kości, niby hiszpanka. 
| Albo -—- albo! Społeczeństwo warszawskie prag- 
|nie, by rząd stamął po stronie tych, którzy wtrzy- 
mania Państwa Polskero pragna. 


w w age 


Zagranica o pokoju z Rosyą sowiecką. 


legacyjnego , Kdminikaty fondyńs'1aj konierencyj zaniepokołły Polskę. — Bolszewicy nabrafi wiekSzezy tupetn. 


— Lern pubiicznie grozi Polsce, — Utrudnia tę rokowania Polski. —- Nowa konferencya pokoju na 
Wschodzie —-- w Warszawie, — Polska skłonną do pok*ju. -_ Jeśli Rosya mie stworzy trudności — 
pokój może przyjść do skutku 


Paryż, w marcu. 
-— Korespondent warszawski „Journal des 


miętamy wszak jeszcze dni listopadowe. Dlatego Polsce w sprawie p koju z bolszewikam*: Niepo- 


|średuio interssowane narody: Polska. Finlandya, 
Rumunią, Łotwa, Ukraina, a przypuszczałie tak- 
reprezentanci różnych narodow: ści Kaukazu. 
Polska, wedie opini korespondenta francuskie- 


też Lwów odczuwa podwójnie tragedyę Ślązaków ;koją Polskę decyzya powzięte na komizrencyi |8% nie będzi: w rokowaniach nieustępliwą. Wa- 
! ragnąłby, aby ona iak najpręczej zostala zakóń- londyńskiej w stosunku da bolszewików. W ko. runki polsk a będą semm: pwo umiarkowane” a 
czona. Pozatem jesteśmy przekonani, że już nie lach dobrze p'informowanych o nastrojach Ro- Zasadą będzie rewindykacya ziem polskich, na 


uczucie, ale makaz racyi stanu nakazuje szybką i 


energiczną akcyę w sprawie Śląska. Zaniedbań w | 


tej mierze mamy dosyć ma sumnien'u; przypomina 
my, Że mnowa administracyjna polsko-czeska z 5. 
Fstopada 1918, ponowioma 3. lutego 1919 pod pa- 
tramatem koalicyi nie została dotad wyszzekwo- 
wana przez rząd polski. Niechaj wiec wreszcie 
Warszawa ocknie silę, zrozumie położenie i rozpo- 
cznie działanie, 


Warszawa mcb lizuje się 

społecznie. 

(Od naszego warszawskiego korespondenta), 

Warszawa, 13. marca, 
(A) Na pratkowem posiedzeniu Sejmu rozegra- 
la się scena g satytycznem zacięciu. Jnawica | pra- 
we centrum postawiły wniosek, zmierzający ku 
ieńm, by pracownicy nie urządzali strajków na- 
tychmiast pó powzięciu odpowiedniej uchwały, 
lecz poddawali się obowiązkowi rozpatrzenia i 
Jecyzyi specyalnej komisyi rozjemczej, | 
Lewica przez usta posła Barlickiego Się zga- 
dzała ma utworzenie takiej komisyi roziemczej, == 
rrotestowała przecież przeciwko motywowaniu po 


irzeby owej komisyi wskazywaniem na agitacyę, i 


w — jak się wyraził poseł Barlicki — przypomina 
rozumowanie żandarmów rosyiskich. 

Na te słowa posła Barlickiego wśróa posłów 
bkurzugryjnych i chłopskich podniosły się glosy, 


syi, sądzą, że komunikaty londyńskie a zwłaszcza 
ten z 24. lutego, w sprawie rokowań z rządam so- 
w eckim, wywarły poważny wpływ na stanowi- 
sko komisarzy ludinwych, w sensie większego 
oporu. 

Lenin wygłosił wojstmą mowę, w ciągu któ- 
rej podtrzymywał dwa punkty. Jeśli Rosya wej- 
dzie efektywnie w stosunki handlowe z ktalicyą, 
naszą (rosyjska) pozycya będze silniejsza, miż 
kiedykolwizk, i wtedy. będziemy mogli kpić sobie 
z warugków polskich. 

Bledy popełnione w Londynie z powodu nic- 
wystarczaącej znajomości sytuacyi rosyjskiej, 
wywołały w Warszawie bardzo ujemne wrażenie. 
Zapomniano, że Polska jest w przededniu To- 
poczęcia oficyamych rokowań z Moskwa, 

W przyszłych rokowaniach z bolszewikami, 
Polska chce być pewna silnego poparcia koalian- 
tów. Przed zawarciem żaś pokoju, koalicya po- 
winna się wstrzymać od wszelkich stosmrików z 
Rosyą. 

Niemcy wysyłają specyalną komisyę mifitar- 
nmo-pol tyczną do Rxsyi. Jej celem jest wzmocmć 
opór bolszewików wobec Polski. 

Dlatego warunki pokojowe Piski zetkną się 
z włelu trudnościami, których sporą część twe- 
rzyły przedwojenne enimcyacye londyńskie. 

ó «w 

Korespondenti zaś „Exoelsicra” donosi z War- 
szawy swemu p.smu: Stolica Polski staje się cen- 
trum norwaj konterencyi pokoju. Trudny do roz- 
wiązania ;i skomplikowany prblen Wschodu 
prawdopodobaie znajdzie swe finałne rozwiązanie. 


ipodstawie przyjażnych, sąsiednich stosunków z 
| ludom rosyjskim. 

Polacy chca szczerze pokołu. Chodzi tylko a 
ito, czy bolszewicy nie stworzą nizprzezwyciężo- 
nych trudności. Czy zgodzą się na zwołanie kon- 
stytwanty celem ratyfikowania traktatu pokoju, 
oraz czy uznają zasadę Polaków granic polskich z 
1772 roku, wynagrodzenie zmiszczenią przy «wa- 
kuacyi rosyjskiej i terroru bolszewickiego. 
| Zresztą jednak panuje optymizm w 'warszaw- 
|skich kołach politycznych. 


DLR 


Najprostszy sposób pozbycia siĘ yośćca, reumaty-mu. 
nerwobć! , postrzału, pod gry i bóli przy zapa:eniach, 
kiszpance i t. d, jest przy ładanie Rheu.nonu. Sposób 
użycia podany w każdej antece i składzie uptecznym przy 
nabyciu Rheumonu, hurtownie: apteka Mikolasza. 20455 


¿c Lenin teraz zmilitaryzcwał koleje, zakazał straj'W konferencyj warszawshiej biera wmiział Irczpo-' 
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Str. 3. 


„GAZETA WIECZORNA", 


Proest przedstawicieli Rosyi antybolszewickiej: 


Ogłaszają go w imietju narodu rosyiskiego. 
Twierdzą, że cały naród jest wrogiem władzy sowieckiej. 


Paryż, w marcu. 

W dniu 1 marca r. b. książę Lwow, Komowa- 
tow i Winawer wręczyli w Paryżu przedstawicie- 
lom wszystkich państw entenmty notę w sprawie 
wowej polityki enteuty wzylędem Rosyvi sowiec- 
kiej. 

Note tẹ podpisali: Sawinkow, Kedrin (b. czło- 
nek I Dumy), Rodiczew, Smrnow (czionek rządu 
tymczasowego), Adżemowi, Rostowcew, bar. Nol- 
de, Mietalnikow, Gnrońskęą Lijiantosow, Ratkow- 
Rożnów, Milukow, Nabowow i szereg innych oso- 
bistości, które przad przewrotem bolszewickimi 
przyjmowały wvb:tny uiział w życiu politycznem 
Rosyi. 

Decyzye, powzięte w Londynie — głosi nota 
— uzmają rząd sowiecki za władze, z którą moż- 
na zawierać jakieś układy i nie ulega żadnej wą- 
tpiiwości, iż idąc dalej drogą kompromisu, dojdzie 
się wiktrótce do uznania wladzy bolszewickiej, jako 
legalnej przedstawicietki Rosyi. 

W tej doniosłej chwili, uważamy za swój obo_ 
wiązek względem taszeĵ ojczyzny, by głośno 0- 
świadczyć, że naród rosyjski nie uzna nigdy wła- 
dzy ibołszewiakiej, opartlej ma zupzłnej negacyi 
swobody i praw zasadniczych każdego obywatela 
w państwach cywi] zowamych. Niestychany despo- 
tyzm może przygłuszyć głos narodu rosyjskiego; 
lecz przekonani jesteśmy, ża upadek władzy so- 
wieakiej jest nieuchronny, nięzważaiąc na jej po- 
zorne zwycięstwa i.że naród rosyjski otrzyma 
możność swobodnego rozwoju, źnajdzie takie for- 
my ustroju społecznego, które zabeznjeczą TOZ- 


wół jago geniuszu narodowego i dadzą mu moć- 
ność pracować normalnie. 

Wszyscy prawie podpisani byli przedstawi- 
<cielami narodu rosyjskiego albo w Dumie, albo w 
Konstytuancie. Dlatego też uważamy, że mamy 
prawo oświadczyć, że żaden Protokuł dypłoma- 
tyczny nie będzie mógł zmusić naród rosyjski do 
wyrzeczenia się walki, mającej na celu oswobo- 
dzenie ojczyzny. 

Olbrzymie rzesze fudności, zarówno w Rosyi 
sowiaakiej, jak į niesowteckiej, żywią — tak samo 
jak i my — nienawiść głęboką względem oligarchii 
bolszewickiej. 

Naród rosyjski nie będzie się nigdy poczuwał 
związanym traktatami, które rząd sowiecki mógł- 
by zawrzeć z inaemi państwami. 

Nie uzna on nigdy układów mocą których, 
ktokolwiekbądź otrzymał z rak władzy sowiec- 
kiej, skarby zagrabione przez nią u obywateli ro- 
syjskicn, 

Nie zgodzi się również naród rosyjski ma to, 
by w jego imieniu i na jego koszt frymarczono 
ziemią rosytską. 

Tyle deklaracya. Lecz autorzy jej Oraż ci, ca 
położyli poď nią swe podbisy wciąż mie chcą się 
pogodzić z myślą, że nawet jeśli nafód rosyjski 
nie chce władzy bolszewickiej, to w stopu nme- 
mmiejszym nie chce on również władzy tych, któ- 
rzy nawet pod powłoka damokracyi į liberalizmu 
są jednak echejm atciern regime'u. I dlatego też 
ludzie ci nie mają żadnego prawa do przemawia- 
nia w imieniu narodu rosyjskiego. 


— 


-— —— 


— 


Wzrost i upad.k portu hamburskiego. 


Dewiza na pałacu tow, rzystwa „Hamburg-America Line“, — Wyścigi o supreryacyę handłową na 

morzu. — Statystyka wzrostu Hamburga. -- Hamburg-American-Line największem towarzystwem 

żeglugi światowej. — Hamburg uajbogatszem miastem Niemiec. — Wysoka sięgające nadzieje, głę- 

boki upadek. — Zupełne zawieszenie żeglugi. — Flota oddana entencie. — Straszne położetńe ma- 

ryvnarzy. — 100.000 bezrobotnych. -— Pori zaczynasię poweii zaludniać. — Okręty 0 podwójnej fla- 

dze, = Konkurercyą Rotterdan į Ggańska, — UUkłud z Czechkosłowacyą. — a Wielkie towarzy- 
stwo: towarowe. 


Hamburg. w marcu. 
Na frosonie wspaniałego gmachu „Hamburg- | 
Amerioa Linc“ nad Alsierą widn:eje dumay diapis: 
„Mein Feld jst dia Welt" — a dew za ta identy- 


m'asta. kwóre jeszcze ruchem portowym i lonażem 
go wyprzedzały: Londyn i Nowy York. W tych 
wyścigach o suzremacyę handlową na morzu Mar- 
sylia, Liverpool. Attwerpia, Rotterdam, Genua da- 


czną iest co do ducha z pon:patycztem zapew iie- | wno pozostały w tyłe za Hamburgiem. 


niem Wilhelma I.: 
morzu?” 

Minęły bezpowrotnie te sny o wislkości ger- 
mańsi.iego megolamana, przyznać jednak trzeba, 
że Niemcy imieryal:styczne uczyniły co mogły, 
by 'sen ten zam'enić w rzeczywistość, Dowodem 
tego bezrirzymiładnie szybki rozwój miasta i. portu 
Hambumga. Niema w istocia w historyi ludzkich 


„przyszłość nasza iest na 


wysiłków obrazu bardziaj zadztw'ającego. Dzięki | 


hezustanneniu rozszetzaciu i doskonaleniu urzą- 
dzeń portowych i obrom handłowego, Hamburg 


byłby dziś, — stosownie do planu już zaikreślone- | 


go, dorównał, o ile nie prześcignął jedyne dwa 


JULIAN TUWIM. 


SZCZURY. 


Złe, zwinne i piskliwe, mifiard na jedrego, - 


Statystyka wzrostu Hamburga wykazuje cy- 
try zadziwiajace: W ciągu ostatnich dziesięc oleci 
wzrost ludności wy nosił przeciętnie 30.000 rocznie. 
w r. 1870 Hamburg mał mieszkańców 200. 060, w 

rou 1913 liczba ta podniosła się na 1,100.000. Pe- 
ryodyczwie też biura, warsztaty, fabryki, doki i 
magazyny. musiały być powiększane; na przedłu- 
żanie i wybudowę portu senat bezustannie uchwa 
lał miliony. Z obu strom rzaki Łaby powstawał ba- 
sery za basenem, a wszystkie te roboty cyklopskie 
były niewystarczające. „Port musi być większy, 
musi być olbrzymi!“ wołali beż przerwy miesz- 


A gdy zasnę stnuchlaty, zacisnąwszy uszy, 
Długie, kosmate szczury przez moje sny skaczą. 


Za skarby d- pustego mie wejdę pokoju, 
Bo szczur szurgnie z pod szafy tub z sąsiedn'ej sali, 
kia jest w każdej szufladzie, gotowy do bolu: 


Na mnie, na mnie uwzięty się skrobiące szczury! , |Skoczy na piər i szczeknie i ciężko się zwali. 


Z mroku wieków, wyśłańce mściciela tajnego, 
Wzdluż rzek przywędroyały rude mokre sznury. 


I poto smadź płynęły świętemi rzekamk 

I łożyska Pendżabu zasłały pokotem, 

By wyczekiwać na maie co wieczór pod drzwiami 
I szastnąć w ciemną dziurę straszliwytn chrobotem 


Pamiętają, przeklęte że zemstę przyrzekły, 

Bo skradają się, węsząc ofiarę zanriachu, 

By przez mój krok przeskoczyć z chichotem 
[zaciekłym 

Mnie ma złość: abym =dretwieł i zamarł ze strachu! 

A kiedy drzwi zatrzasnę, kwiczą w nocnej głuszy, 

Dodkan ryj * łacznie, z zawziętą rozpaczą... 


Wysoko na firance ozeka uwieszony, 

Przykucuie pod poduszką, w nogach tóżka legnie, 

Rankiem z buta, z rękawa wymknie się, spłoszony, 

I szczur — szczur — szczur po ciele tmuichcikieni: 
przebiegnie. 


A gdy księżyc — fantasta zamajaczy w górze. 
Cienie swe, jak jaskółki, strumieniąc ze Ściany, 
Szczur wychodzi żarować na srebrne podwórze, 
W martwym słunię miesiąca jak zaczarowany. 


A za nim drugi, trzeci, poważnie rmstycznie, 

Kładą się, łby podnoszą i sterczą, jak grzyby... 
Muszę wstać, zapatrzony, kroczę lunatycznie 
I sztywne oczy wiąpiam w księżycowe szyby. 


kańcy hanzeatyckiego miasta, aż doszło do tego, 


lże doki i hangary nie mogły się już pomieścić na 
terytoryuwmi harnbunskiem i musjały zapożyczyć 
Się u Prus. Przed wojną długość portu rozcjągała 
się na przeszło 36 kilometrów, przeszła milion 
kranów z których jeden rcdnosił odrazu 250 ton, 
umieszczonycii było na placach ltadunkowych; 600 
mostów ułatwiało komuniikacyę na kanałach. W 
tym to czasie „Farnburg-America-Line', 0 1,367.000 
tonażu stała sę najwiykszeni towarzystwem że. 
glugi Światowej. Po „Imperatorze'”,o 50.000 tonach, 
przyszedł olbrzym „Vaterland“ o 54.000, a tuż 
Przed wybuchem wojny powztęto już plan nowe- 
go potwora mieszczącego w swem wnę*czu 60 000 
ton. 

Ręka w rękę z tym fantastycznym rozwojem 
portu szed! wzrost dobrobytu | bogactwa. Krótko 
przed wojną giełda hamburska. w której tłoczyło 
się dziennie przeszło 10.000 ludzi, miała być po- 
dwojoną. Hamburg stał się najbogatszem miastem 
Niemiec. Panom kupcom zawróciło się w głowie. 
w polityce i wojnie widzie!: oni tylko środek do 
nowej dkispamzyj Światowej, ido nowych bogactw. 
„Zobaczycie, „łe my na wojnie zarobimy milio- 
mów! mówili Hamburczycy po wybuchu wojny. 

Po czterech latach tych snów młudnych zbu- 
dził się Hamburg i ujrzał straszną, trag'czną rze- 
czywistość; nigdy nadzieje nie podniosły się tak 
wysoko i nie spadły tak nisko; żadne miasto nie- 
mieckie mie było zmianą losu tak dotknięte, jak 
Hamburg. Podczas wojny Lubeka, Szczecin, Kiel 
mogły jeszcze mimo blokady prowadzić nadbrze- 
żrty handel na Bałtyłku; tylko naiważnisjszy port 
niemcdcki musiał — w obliczu Anglii —- zawiesić 
w zupełności żeglugę. 

Ludność, która bogactwa swe wywodziła 
wyłącznie z ruchu portowego jest bardziej dotknie 
tą niż berlińska, a flota hamburska, która posia- 
dała najwięcej okrętów nowoczesnej konstrmkcyi 
i o największym tonażu, utraciła ich stosunkowo 
najwięcej przez rekwizycyę ententy. Najstrasz. 
niejszem iedmak jest położenie marynarzy. Odjazd 
okrętów ich do portów enttenty pozbawi! ich chle- 
ba i zmusił do stworzenia sobie nowej egzysten- 
cyi; jest ich w Hamburgu samym sto tysięcy bez. 
robotnych; trudno! wyobrazić sobie rozpacz tych 
mędzarzy, którzy wiedzą, że morze przez dług'e 
lata jeszcze będzie dla nich zamknięte. Sprzedają 
ci biedacy na ulicach papierosy, gazety, zmiatają 
śnieg, noszą podróżnym pakunki, a wielu z nich 
ma jeszcze nia czapkach napisy okrętów: „Moltke, 
Pauther, Dresden, itp. Wielkie zaś towarzystwo 
żeglugi morskiej „Hamburg-America Line“, której 
polen działalności hy! świat cały, zadawała się 
obecne sprzedawaniem biletów kolejowych da 

Kiel [ub do Attony. 

Wszystko jednak ma swoje granice; ` falowa 
linia losu ta podnosi się, to znów opada. I Hamburg 
zdaje sę przebył już czas najcięższy; port tak 
długo opustoszały, zaczyna się Powoli znów za. 
ludmiać okrętami. Są to co prawda okręty prawie 
wyłącznie obcej narodowoścj. Hamburscy przed- 
siębiorcy radzą sobie w ten sposób, że biorą pod 
swoją opiekę obce okręty, lub też mają udział w 
zagran'cziych przedsiębiorstwach transporto- 

wych a okręty takie poznać po podwójtej fladze 
Handel transportow y jest dopiero w swych 


I patrzymy ną siebie w tę jasną moc letnią, 
Trwożni i natężeni nienawiścią dziką, 

Błagają mnie oczyma, abym wyszedł z fletnią, 
A ome pójdą, pójdą g: moig muzyką.. 


— Wiem, podłe, co knujecie! Wyjdą hufce szczurze, 
Ze wszystkich piwnic miasta na *wierzch się wy- 
[sknobig, 
Pójdą za mą př sneczką, lecz nagle, przy murze, 
Spłączą się za mną, spiętrzą — i tam swoje zrobią! 


Przypra mnie ogoniastą, pazurzystą falą, 

Jak w sieć, schwyci mnie czarny potwór tysiąc- 
S i [gtowy, 

Zczepione, rozjątrzone naziem mnie powałą 

I dokimają, piszcząc, zemsty popielowe+! 


Tak spełnią czyn wyśniony. Potem ruszy łądem 
Zwycięska dżumonośców armia ku wybrzeżom, 
Zakryje sobą wody — i rzek Świętych prądem 
Popłynie tryumialnie ku pradawnym leżom, 


Się Z? „GAZETA WIECZORNA”. 


mocząfkach. Hamtburscy eksporterzy skarzą się [na Słodkie Wody i da Terapii, radosne brzegi Bo- 
jedna na trudności watutowe. Głód towarów, zwła jsfonu, usiane kioskami ij pałacami! To wszystko 
Szcza w Ameryce Południowej jest wielki, ropyt |stanowi bezwątpienia urok Konstantynopoła: ale 
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wspomnienia; na Konstantynopolu cięży Historya 
i do niej to można zastosować zdanie Augusia 
Comtes: „Ludzkość składa słę w  przeważnej 


ua mwejnieckie fabrykaty rośnie, lecz fabrykanci, z |daleko większy mają jeszcze związane Z nim |części z umarłych"! 


powodu częstych zmian walutowych oraz droży- 
zny cen i płacy roboczej nie dotrzymują kantrak- 
tów. co odstrasza zagranicę. i 

Wielka konkurencya dla Hamburga jest obec- 
nic Rotterdam, który podczas wojny "zyskał wię- 
ksze znaczenie niż dawniej. Mniej groźną jest dla 
Hamburga konkurencya portu Gdańskiego; koła 
działalrości tych portów nie krzyżują się koniecz- 
nic. Z Czechosłowacyą Hamburg zawar! utad o 
przywóz i wywóz towarów i Czesi usadowili się 
już w wielkim gmachu na wybrzeżu. A mJ 

Życie kartdłowe w Hamburgu zaczyma się rów- 

Też ożywiać. Dużo obcych przybywa do miasta 
i zakupuje gruwty. Giełda jest przepełniona, omal 
jań dawniej. W handlu dewizami Hamburg zaczy- 
nu nawet prześcigać Berlim; nader ożywioną jest 
zwłaszcza giełda metalowa. W ostatnich czasach 
wielkie frmy handlowe utworzyły Towarzystwo 
towarowe, które ma zadanie regulówać przywóz 
surowców i środków żywności drogą kredytu i 
zaliczek. Jest to próba racyonałaej odbudowy nie- 
snieckiego hatidlu z zagranica, niezawiśle od 
chwiejmrścj waluty. za surowce bowiem Niemcy 
płacić mają nie gotówką, lecz gotowym towarem. 

Tak więc optymizm dawnego ducha hanzea- 
tydkiego patrzy znów z ufnością w przyszłość i 
zaczyna rozwijać skrzydła do lotu. 


Londyn w marcu. 

Pod tym tytułem drukuje Harold Spender w 
„Daily Chronicie"zarść optymistycznych i rado- 
| snych wrażeń "dnia dzisiejszego, zebranych, oczy- 
/ wiście, w Angli, 

Protsstując gorąqo przeciw: melanchoftjnem 
przewidywaniom i rozpamiętywaniom, Spender, 
stwierdza wielka. mimo wysokich cen, zamożność 
szerokich mas ludności. Zapewnia, że osoby, sty- 
kające się blizko z klasą robotniczą, nie widziały 
od lat tak dobrego odżywiania, nigdy też dzieci 
nie były lepiej odziane i zdrorwsze. Nie widuje się 
już ludzi w łachmanach ma ulicach Londyn. 

A obserwator baczny stwierdził też rozwój 
zdrowia i sity fłzycznej. Prawda, że widzi się du- 
żo kalek wojennych, którzy zresztą zdmmiewają 
swa pogodną wesołością. — Ale poza nimi nie 
Sposób mie zawrważyć olbrzymiego postępu rw: fizy 
cznyn? wyglądzie ludzi ma ulicach. Długa dyscypii- 
na wojskowa wytworzyła u mężczyzn ten chód 
rytmiczny, eprzy wyprostowanej postaci, nadała 
mlodym kobietom, które tyłe pracowały w ciągu 
dych lat spokój i pewność ruchów w połączema z 
bystrością spojrzenia. 

Niepowołami i Izaw1 moralisci i prorocy zarzu- 
caja obecnem miodem kobietom kokieteryę, poło- 
wanie na mężczyzn. Zapominają, że wspólna pra- 
ca i wspolne koleżeństwo niebezpieczeństwa wy- 
tworzyły. nie ubłiżaiącą bymaimmiej samodzielnej 
t silnej kobiecie Śmiałość w posznkiwamiu towarzy- 
sza życia. 


Z DNIA. 


POLIS. | 


Tak tedy mężowie stanu, siedzący dookoła 
stołu, p diugich perypstyach postanowili, jak się 
zdaie, o lasie Konstantynopcła. Nie pierwszy to 
faz i, jak się zdaje, nie ostatni, Konstantynopol 
jest tem miastem na świecie, s które spierano się 
majzacięciej, jcź to przy odgłosie dział, już to czę- 
Ściej jeszcze, zapomocą not dyplomatyczny% i 
aktów. © 

Z tego samego tytułu, co Rzym i Paryż, jest 
przez swe p łożanie i przez swe dzieje jednem 
z miejsc geamcirycznych, jedną z wielkich stolic 
świata. 

Zdaje się, że półksiężyc będzie się unosił ju- 
tro, podobnie jak wczoraj, mad Bosforem i nad 
Złotym Rogiem. 


zjazd prawników 
i ekonomistów polskich. 


%w Warszawa, w marcu. 

Na Zielone Świątki roku bieżącego, w dniach 
21, 22 į 23 maja, odbędzie się w Warszawie VI. 
|Ziazd Prawników i Exonomistów Polskich. 

Zjazd będzie pierwszym w niepodległej Pol- 
sca, podażą na niego prawnicy i ekonomiści wszy- 
stkich ziem połskich. Stolica państwa powita ich 

Nikt nie zaprzeczy, że Turcy wycisnęłji na tym| godnie, mdzielając gościny uczestnikom Zjazdu. 
zakącie ziemi miestarte piętno. Stambuł, który] Władze naczelne popierają już obecnie zamierze- 
przyszedł po Bizancyum. do tego stopmia stopił|nja Zjazdu. który będzie miał wybitne znaczenie 
się z niem i społ, że byłoby sprawą trudną, a mo- | naukowe i praktyczne, gdyż przedimiotem dysku- 
że nawe! zgoła niemożliwą, oddzielić jeden od|syi będzie wielkie 
drugiego. Tradycyjna  niefrasobliwość  ottomań- zagadnienie ujednostajnienia praw i urządzeń 
ska miata: tutai przynajmniej wynik stosunkowo ziem polskich. 
szczęśliwy. Dawne miasta Baoiktov widziało b Minister sprawiedliwości p. Hebdzyński i mi- 
epoce w której je zdobyło, cudą $we w przewa- | „ster W. R. i O. P. p. Łopuszański udzielili sub- 
nej części zniszczone przez barbarzyńskich na- wancyi na Pokrycie kosztów druku referatów, 
jeźdzców. Zresztą barbarzyńcy ci nie wiedząc Senat Akademicki Uniwersytetu Przeznaczył na 
może o tem wcale i nie czyniąc tego rozmyślnie, | ra dy Zjazdu sale gmachu głównego Uniwersy- 
zachowali a przynajmniej dozwolili trwać Znacz-| tety i zgodził się na to, aby w lokalach semina- 
rej częśc: bazyłik, klasztorów, "murów i wież. Ha- 1yów wydziału prawa "były urządzone kwatery 
gia sofia, zmieniona w meczet, przechewała pięk= | dta zamiejscowych członków Zjazdu, prezes Ra- 
ność swą nietknięta. dy miejskiej p. Baliński oddał do dyspozycyi Zjaz- 

Któż wie, czy nieprzeparty urok, jedyny Czar| gy sale obrad Rady miejskiej. 
tego miasta nie ma źródła Wbaśnie w tem zesta- Na Zieździe przemówią wybitu: prawnicy 
wieniu? Albowiem niewiele jest okolic na Świecie, | ekonomiści pofscy, a toruszone będą podstawowe 
posiadających głębszy i [bardziej zniewalający | zagadnienia doby bieżącej, jak wymka z tymcza- 
wdzięk, w petnem znaczeniu tego wyrazu. Kta- | sowego programu Zjazdu, który głosi: 

TAn e Se ° s f 
kofwiek widział Konstantynopol, żywi wciąż sekey pitawa piile Mego: 


pragnienie wrócić tam zmowiu. i s 

Naporównane jego położenia przyozynia się Dziekan Wydziału Prawa Uniwersytetu War- 
do tego w znaczmci mierze; położone u zbiegu szawskiego prof. Zygmunt Cybichowski: „O poję- 
wę rzek morskich. Złotego Rogi i Bosfor mia- | CIU i istocie przynależtości państwowej (oby watel_ 

WA : ALE ., |Stwa)*. Podsekretarz stanu prof. Józef Buzek: „O 

sto to a raczej miasta, ukazują zmieniający się M CNA z kk: > R "eH 

; ; ŁR A ; A ` *|ile rożna i trzeba ujednostajnić ustrój władz ad 
wciąż obraz tumów i ostrych minaretów, wtapia- ne m A z 3 
$ > NE AE 2 i tracyjnych w Polsce“. Prof. Eugzniusz Jarra: 

ch się w złotolite światło. Wzgórza patrzą w | TS ; Ad : 
iz an na wsze strony koli Mz o.|"Naczelne zasady sądowniotwa administracyjne- 
kiem, jesteś EEN i przykuty. go“. Dziekan Wydziału Prawa Uniwersytetu w 
i E eki - piesze w spokojnych micach | P0212% prof. Arton? Peretiatkowicz: Pi 
Stambułu! Po barwnem i hałaśliwem rojowisku O pA etowe wia 1 X 
wybrzeży i mostu Gałaty, cisza i spokój. Długie : á i 

Sekcya prawa cywinego i H.rnego: 


mury z różąńczm bram, wież, bastyonów, zapad- $ i 
Prof. Uniwersytetu Ignacy Łyskowski: „O 


łych. z obramieniem n'ekończącego się cmentarza, c i 
oibrzymie, veine melancholii zwaliska. wycieczki Inaięciu zobowiązeanja“., Adwokat przysiegły Stami- 


SS E E E S O 


Jaśniejsze momenty dnia dzisiejszego. 


Nie można też dziwić się kobietom, że lękaia 
się powiększenia rodziny w ctrwHi, gdy coraz sil- 
niej odczuwać się daje brak domów: i mieszkań. 

Po wsiach angielskich również zaważyć n0- 
żma wszędzie rozwój dobrobytu. Robotnik rolny, 
dzięki podwyższonej płacy jest lepiej ubrany, lepiej 
odżywiany, a ziemianin, uskarżający się na nad- 
mierne ceny robocizny nietylko je płacić może, ale 
żyje dostatnio. Podmiosla się zamożność drobnych 
właścicieli, dzierżawców i robotników, przyznać 
jednak trzeba, że wielki właścicieł ziemski ma rze- 
oczywiście znaczne ciężary, których wyrównać nie 
może podniesieniem czynszów ldzierżawnych — 
czego mu wzbrania opinia publiczna. 

Ale najdontoślejszym faktem zarówno w mic- 
ście, jak i na wsi, jest iłość czasu wolnego od pra- 
cy.. Wyradza to zapewne szereg zawiłych proble- 
maw hąandtowych. ate jednak będzie źródłem 
odrodzenia stę społecznego Radość Życia obej- 
mie szersze koła społeczne i wytworzy stę moż- 
ność rozwijania umysłowego, a której dotychczas 
marzyć nie moż: było. Przekleństwo nadmiernej 
pracy winno być raz zdjęte z rodzaju krdzkiego, a 
gdy zaberzenia, wywołane tą zmianą ustaną, be- 
dzie to bodziec do stalszej, lepszej i wydatnielszei 
pracy. 

Warto zatrzymać oczy ma tych iaśmiejszych 
momentach dnia dzisiejszego, warto dla duszy i 
energii ludzkiej rozmyślać częściej nad niemi. 


"" A 
sław Kkrqeńskt. „Prawo o ochronie lokatorów”. 
Adwokat przysięgły Henryk Konic, prezes wy- 
działu prawa cywilnego komisyj kodyf:kacyjtej: 
„Zasady spadkobrańia*, Prof. Uniwersytetu Karol 
Lutostański: „Nowe prawo © zniesienin prywatug. 
prawnych ograniczeń mężatdk*. Adwokat przy- 
sięgły prof. Zygmunt Nagórski: „Prawo spadkowe 
a reforma roha“. Adwokat przysięgły Bolesław 
Rotwandi: „O przysiędze jako dowodzje w proce- 
sie cywilnym". Prof. Uniwersytetu Wacław Ma: 
kowski: „Kara śm'erci". Sędzia Sądu majwyższegu 
prof. Aleksander Mogilnicsi: „Piarw:iastek pañ- 
stwowy j ludowy w sądzie karnym“ į irme. 

i W sękcyi ekomomiczto-sk.rbowej 
wygłoszone będą referaty z zakresu zagadnień 
względnie dziedzin następujących: „Niezawisłość 
gosrodarcza Polski“ (zagai prof. Uniwersytetu 
Antom Kostanecki lub Eugeniusz Romer). „Polity- 
ka społeczna“ (zagai dr. Ludwik Krzywicki, wice- 
prezes Głównego Urzędu Statystycznego). „Spra- 
wa rolna“ (macz. Wydziału Zdzisław l udkiewicz). 
„Nauczanie ekonomii“ (prof. Jan Dmochowski). 
„Sprawy przemysłowe j handłowe“ (naucz. Wy- 
działu Aleksander Szczepański). „Teorya akomo- 
mii* (dr. Zofa Daszyńska-.Golfińska i p. St. K, 
Kempner). „Sprawia walutowa” (rof. Uniwersyte: 
tu Edward Strassburger). 

Sekcya słowaictwa = 
odbędzje jedno posiedzenie, na którem prokurator 
Sądu Najwyższego prof. Jakób Glass wygłosi ræ- 
ferat o ujednostajnieriu słownictwa prawmiczego. 

Zjazd rozpocznie się 
nabożeństwem w katedrze. Na osiedzenłu inan- 
guracyjnem, które się odbędzia w Filharmonii 
mówić będzie prezes Prokuratoryt Ganerałlnej dr. 
Stanisław Bukowiecki: „O zagadnieniu khodyfjka- 
cyi praw ziem polskich“, a następnie b. rektor U- 
niwersytetu Warszawskiego prof. dt. Antoni Ko- 
stamecki wygłosi referat p. n, „Słowo wstępme do 
prac ekonomicznych Zjazdu“. Po południu rozpo- 
czną się w gmachu głównym Uniwersytetm posje- 
dzenia sekcyj. Na końcowem posecázenu Zjazdu 
w sali obrad Rady miejskiej będą przedstawiowe 
uchwały sekcyj, poczem prof. Uniwersytetu dr. 
Przenrysław Dąbkowski, najlepszy znawca daw- 
niego prawa polskiego, wygłosi odczyt p. t. „Daw- 
na mawn nolskie. a zadanie Komisyi Kodyt kacyj- 


Nr. 5136. 


ocj“, Zjazd zamknie wytaład radaktora „Ekotorm- 
sty“ p. Stefana Dziewulskiego „O rozwoju ekono- 
micznym kresów wschodnich Połski*, 


Prace przygotowawcze. 


Zjazdu prowadzi Komitat wykonawczy, który 
składają: Zygmunt Cyb'chowski, Stefan Dz ewul- 
ski, Stanisław Kijeński, Karol Lutostański, Walen- 
ty Miktaszzwski, Julian Makowski. 

Dla zamiejscowych uczestników Z3 zdu 
którzy się zgłoszą do 15. kwietn'a br. i zapłacą 
składkę w kwocie 50 Mk. lub doslacą 25 Mk. do 
składki złożonej w roku 1918, będzie zarezerwo- 
wana cl:reślonia ilość mieszkań, oraz miejsc w po- 
ciągach poślsiesznych ze Lwowa, Krakowa, Pozna- 
wa i Wilna. Zgłoszen*a i wszelkie pisma kierować 
małcży do biura Ziazdu, które się mieści w siedzi- 
bje Towarzystwa Ekonomistów į Statystów Pol. 
skich, Warszawa, Jasna 19, i jest czynne codzien- 
nie od godz. 4 t pół do 6-tej (tel. 46—64). 


BOLSZEWICY COFNĘLI SIĘ NA PEREKOPIE. 
Wiedeń, 17. marca. 

(Telef.) (fr) Z Moskwy donoszą: W rzjonie Pe- 
rekopu rozw'nęłą się znów silna wałka. Przeci- 
wnikowi udało się powstrzymać pochód wojsk 
sowieckich, które celem uniknięcia większej klę- 
ski musiały się cofnąć na cbronny przesmyk w re- 
i nie Perekopu. Na południe od Rostowa rozwija 


się ofenzywa wojsk czerwonych. Wojska czerwo- 
ne zbliżają się do Jekaterynodaru 


ROSYA NIE POZWOLI NA OSACZENIE JEJ 
PRZEZ ANGLIĘ. 
m Wiedeń, 17. marca. 
(Telef.) (fr) Z Moskwy donoszą: W sprawie 
obsadzenia przez Anglię Konstantynopola prasa so- 
wiecka stwierdza, iż Anglia dąży do opanowania 
całego ruchu okrętowego i handlowego na morzu 
Czarnem. W ten sposób Anglia stara się osaczyć 
ze wszystkich stron Rosyę i uczynić ją od siebie 
zależną, zarówno finansowó, jak i handlowo. Po- 
lip angielski chce wyssać Rosyę, lecz rząd sowie- 
tów uczyni wszystko, by mie dopuścić do tego o- 
parowania Rosyi. 


ESTOŃSKA KOMISYA GRANICZNA UKOŃCZY- 
ŁA SWE PRACE. 

Ryga, 17. marca. 

` XTelef.) (fr) Prace estońskiej komisyi granicz- 
nej zostały ukończone. Wyniki jej są add | 
Komisya estońska odrzuciła projekt podziału, 
przedstawiony przez Łotyszów i pozostający w 
zgodzie z układem w Rewlu, oraz oświadczyła się 
stanowczo przeciw plebiscytowi w spernych gmi- 
mach. Żadmej stronie nie poczyniono nowych pro- 
pozycyi. Wobęc tego delegacya łotewska powia- 
domiła rząd swój o sytuacyi. 


JAPONIA PRAGNIE PAŃSTWA BUFOROWE- 
GO NA SYBERYI. 
Wiedeń, 17. marca. 

(Telef.) (ir) Z Tokio donoszą iskrowo: Rząd! 
Japoński postanowił przyłączyć się do polityki a- 
merykańskiej i wyoofać swe wojska z Syberyi Ja- 
ponia zaniepokojona wzrostem bolszewizmu pra- 
znęłaby utworzenia państwa buforowego między 
sobą a Rosyą. 


WYMORDOWANIE UCZONYCH ROSYJSKICH 
Dp757 BOLSZEWIKÓW. 
Kopenhaga, 15 marca. 

(Tel. wł.) Sekratarz rosyjskiej Akademii U- 
miejętności, znajdujący się obecnie w Wyborgu, 
donosi, że b lszewicy mieli wymordować nastę- 
pujących uczonych rosyjskich: prof. prawa pań- 
stwowego Czakomowa, prof. zk. nonii państwowej 
Hessema. profesorów Hodskiega i Rosina, geoł ga 
Inostrancewa, egiptologa Wołkę, dyrektora bi- 
bli teki uniwersyteckiej Kudżaszowa, który prze- 
lożył Pieśń Nibe unzów na język rosyjski, tudzież 
profesora mizyki w komserwatoryum  petersbur- 
skiem Petrowa. 


RADY ROBOTNICZE W BRUNSZWIKU 
ZNIESIONE! 
Wiedeń, 16. marca 
(Tel. wł) „Neues Werer Journal dorosi z | 
Bertina. Usunięcie systemu rad, który coraz bar- 


„QAZETA WIECZORNA . 


dzìej okazuje słę przeszkodą do uzdrowienia pod 
względem gospodarczym, czyni w Niemczec:. 
szybkie postępy. Obecnie w Brunszwiku, który 
jak wiadomo w ubiegłym roku przez pewien czas 
ulegał dyktaturze proletaryatu į oddawna miał tu- 
dność robotniczą usposobjoną bardzo radykalnie, 
przedłożyło  ministeryum sejmowi projekt, we- 
dług którego od 1 kwietnia znosi sie w całym pań- 
stwie brumszwickim radę robotniczą i wszystkie 
lokalne rady robotnicze. Większość dla tego wnio- 
sku jest zapewniona. 


ARESZTOWANIE AGITATORÓW KOMUNIST. 
W LUBLINIE. 
Warszawa, 16. marca. 
(Ter. wł.) Z Lublina donoszą. że aresztowano 
tam 10 agitatorów komunistycznych. 


W OPOLU PANUJE SILNE PODNIECENIE. 
Bytom, 17. marca. 

(PAT. W Opolu ujawni: się obecnie siine 
podniecenie. Od soboty przychodzi ciągle do de- 
monstracyi przyczem powtarzają się ataki ua 
Francuzów į Polaków. Oregdaj grupa demonstram- 
tów zepchnęła z chodnika 2 oficarów francuskich, 
nazywając ich równocześnie  „francuskiemi świ- 
niami“, W nocy na niedzjelę usiłowano znieważyć 
godła konsulatu polskiego. W poniedziałek za. 
strajkowali sędzowie niemieccy na znak protestu 
z powodu aresztowania pewnego sędziego niemiec- 
kiego. Na dziś i jutro spodzewają się demonstra- 
cyi. Niemcy domagają się usunięcia komisy: alian- 
cdkiej. „Jak podają dzienniki sytuacya w Opolu jest 
poważrną. 


4 MILIONY POLAKÓW W AMERYCE, 
Warszawa, 16. marca. 

(Tel. wł.) Inż. Framciszek Sokał, który jako 
delegat na pierwszą kcnferencyę pracy w Wa- 
szyngtonie miał sposobność zapoznania się ze Sto- 
sumkarmł polskimi w Ameryce, oświadczył w roz- 
mowie z dziennikarzami, że wektle jego obliczeń 
wychodźotwo polskie liczy w Ameryce około 4 
miliony dusz, przyczem ludność żydowska z Poł- 
ski nie jest objęta powyższem obłiczeniem. Pierw- 
sże miejsce zajmuje emigracya z Małopolski, któ- 
ra nia licząc żydów. obejmu;ć połowę całego wy- 
chodźstwa polskiego w Ameryce. Polaków z Kró- 
lestwa i Litwy jest około 30 proc. do 40 proc., z 
byłego zaboru zaś pruskiego 10 do 20 proc. Wy- 
chodźctwy żydów polskich, liczące około 1 milio- 
na dusz pochodzi przeważnie z Królestwa, Litwy 
i Białorusi. Dopiero teraz zapowiada się znaczny 
przypływ żydów galicyjskich do Ameryki, Więk- 
szość emigrantów zajniute Się pracą n*sukwalifi- 
kowaną w przemysłach wszelkiego rodzaju. Oko- 
ło 400.000 ludzi pracnie na roli. liość obywateli a- 
merykańskich wśród polonii wynost 50 proc. Su- 
ma pien'ędzy przekazywanych do*kraju przez 2- 
migrantów wynosi <koło sto milionów dolarów 
rocznie. Za okres 3 miesięczny komsulat ger eral- 
ny w Ameryce wysłał do Palski 27.000 przekazów 
ma 2 i pół mil'ona dołarów. Niestety większość 
przekazów załatwiają banki i pośrednicy. 


Nowy rozkład jazdy. | 


Lwów, 17. marua. 
Dyrekcya kolei państwowych we Lwowie 0- 
głasza: 
W nocy z 14. na 15. uzranicza się az do uu wo- 


łania ruch pociągów osobowych w całem państwie. | B 


Ze Lwowa odchodzą względnie przychodzą tylko 
następujące pociągi: 

Pociąg pospieszny nr. 6 av nrakowa i War- 
szawy (odj. 14.45) z powrotem ur. 5 (przyi. 16—). 

Pociąg pospieszny mr. 8. do Warszawy przez 
Przeworsk Rózwadów (odj. 20.10) z powrotem 
nr. 7. (przyj. 9.15). 

Do Gródka pociąg nr. 70 tylko w dnie powsze 
dnie, oprócz soboty (odj. 16.15), z powrotem nr.: 
61 (przyj. 19.32). - 

Ze Sadowej Wiszni do Lwowa mr. 43 (przył.! 

ji 


Do Tarnopola pociąg osobowy nr. 221 (adj. 
8.35) w połączeniu z Krasnem do Brodów, z po- 
wrotem pociąg osobowy nr. 222 (przyj. 17.20) w | 
połączeniu w Krasnem z Brodów. 

Tytko do Krasnego pociąg osobowy nr. 223 
(odj. 18.55) z powrotem nr. 224 (przyj. 7.30). 


Sw. 5 

Do Stryja. Drohobycza i Borysławia pociąg o- 
sobowy nr. 1715 (odj. 18.30) z powrotem ur. 1712 
(przyj. 7.25), 

Do Sambora, Chyrowa—Zagórza pociąg Oso 
bowy nr. 2115 (odj. 22.30) z powrotem nr. 2112 
(przyj. 7.—). . 

Do Brzucowic pociąg: lokalne odj. 15.01 z po- 
wrotem przy, 7.20 i 17.35. 

Do Jaworowa pociąg mieszany nr. 3254 (odj. 
16.05) z powrotem nr. 3251 (przyj. 8.55). 

Do Sokala i Krystynopoła przez Sapieżankę 
pociąg pospieszny nr. 5501 (odj. 19.25) z powrotem 
nr. 5502 (przyd. 8.25). 

Do Stanisławowa pociąg pospieszny nr. 301 
(odi. 13:—) i pociąg osobowy nr. 325 (odj. 23.10) 
z powrotem pociąg pospieszny nr. 302 (przyj 17.50) 
i pociąg osobowy mr. 320 (przyi. 12.05). 

Do Warszawy przez Bełzec—Reiowisc pociag 
osobowy nr. 2214 (odj. 21.—) z powrotem mr. 2211 
(przyj. 7.20). 

Pociągi lokalne miedzy Lwowem—Łycza%o. 
wem a Winikami n'ezmienione. 

Do Brzeżan, Podhajec, Stoianowa oraz Soka 
la i Jarosławia przez Rawę Ruska, tudzież z po 
wrotem nuch zupełnie wstrzymamy. 

Co do ograniczeń na wszystkich tmrych szła- 
kach udzielają wyjaśnienia urzędy stacyjne, "we 
Lwowie zaś biuro informacyjne w gmachn dyrek- 
cyi kolejowej, wchód od ulicy Mickiewicza w par- 
berze. - 


Ks'ądz rusXi skazany 
na 3-letnie ciężkie więzienie. 

Z sądu wojskowego D. O. G. 

Lwow, 17 marca. 

„zet.) Przed trybunałem sądu wojskowego, 
któremu przewodniczył kapitan audytor dr. Adolf 
Sowilski, a jako wotant zasiadał por. k. s. WŁ. 
Lątoszyński, stanął wczoraj ks. Eugeniusz Ho- 
szowski, gr. kat. proboszcz w Zboissach, oskar- 
żony o to, że w pierwszych dniach listopada 
1918 r. sprowadził do Zboisk patrol ruską, za- 
rządził r«:kw.zycyę koni i wozu Jakóba Banasia 
ze Lwowa, i drugiego zaprzęgu, należącego do 
żandarmeryi we Lwowie, celem przewozu z6 
Srok amunicyi dla wojska ruskiego, czem dopu 
ści: się zbr dni przeciw sile zbrojnej Państwa 
polskiego z $ 327 w. u. k 

Po świetnem poparciu oskarżenia przez 
prokuratora dra Godewskiego i obronie mec. dr. 
Maksymiliana Frieda trybunał wyda! wyrok za- 
sądzający ks. FHoszowskiego na trzyletnie ciężkie 
więzienie. 


Wiadomości giełdowe. 


Lwów, dnia 16-go marca 1920. 


KURSA GIEŁDY WARSZAWSKIEJ. 
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Dr. Ailred "Hahn" E Dr. Emi Hahn 


prowadzą obecnie kancelaryę w Drohobyczu. 


TO CHCE DŁUGO ZYĆ? 
* NIECH PALI TYLKO 


TUTKIiBIBUŁKI CYGARETOW 
z, AAU Lg’? 


Podzięn owanie. 2 
Na tej drodze składamy serdeczne podziękowanie 
wszystkim tym, którzy oddal ostatnią posługę śp. lgna- 
cemu Junoszy Daćbóg DREWNO X SKIEMU, a przede- 


wszysteism Przewielebn=mu ks. Biskup wi Bandurskie- 
mu i kë Dzickanowi Pa asiowi za prowadzenia keon- 
duktn, Radnemu m. J. W. Panu Dr. Antoniemu Weresz- 
czyńskiemu za serdeczne słowa pożegnania, Komendzie 
miasta za asystencyę wojskową, Delegacyom Oficerów 
. P. z Warszawy i Lwawa za oddaną cześć i złożewie 
wieńca „Bojownikowi o Wolność Narodu, Towarzystwu 
Uczestników powstania z r. 186}, Dyrekcyi i Warszta- 
tom Kolei państw. za wziqcie udzisłu w pogrzebie, Przye 
iaciolom nas'ym IW. Panu Prof. Dr. Kazimierzowi Twar- 
dowskiemu i JW. Panu Maryanowi Kowarzowi — oraz 
wszyatkim, którzy okazali szczere przy wiązanie do Osoby 
Zmarleg » a nam prawdziwe wspólczucie. „Bóg zapłać!”. 
Lwów, w mar.u, 1920. 
21°29 RODZINA DREWNOWSKICH. 


Z GENEWŚKICH OBRAD CZERW. KRZYŻA. 


Warszawą, 16. marca. 

(PAT.) Powróciła tu z Genewy delegacya 
polska w osobach pani B sping, p. Zawadzkiego i 
nosła Meysnera z międzynarod wego kongresu 
Ligi towarzystw Czerwonego Krzyża. Kongres 
tvn zgromadził 100 delegatów różnych Towa- 
tzystw Czarwonego Krzyża. Od Balfoura nade- 
szłą imieniem Ligi Narodów wezwanie do Skute- 
czej pomocy dla znszczonei przez wojna i epi- 
demie Europy środkowej i wschodniej. Liga to- 
warzystw Czerwonego Krzyża rczporządza obe- 
cnie znacznymi środkami, a pozatent zapewnio- 
nych fest 2 miliony dolarów, przeznaczonych spe- 
cyalnie na akcyę zwałczan'a chorób zakaźnych, 
opeki nad dziećmi, walkę z chorzbami wensrycz- 
nemi 1 gruźłicą. Delegaci polscy przywieźli uchwa- 
łę Ligi, postanawiającą podięcie niezwłocznej ak- 


i i to w jak najszerszym zakresie przeciwko 


KAZIMIERZ SAYSSE-TOBICZYK. 
W ŚNIEGACH. 


* Z puszczy Alp Pumuńskich. 
nA 4 
(Ciąg da'szy) 
IL. 


Dziesięć minut czasu. Futra. Czapy. Kożuchy. 
Sraosy kuirów. Sine od mrozu twarze. Głowy owi- 


nişte szalami po oczy. Kłęby pary, buchające z. i A 
ust za każdym oddachem. Zgiełk. Wrzawa. Bie- |szeroki, zawaiony ołbrzymiemi 
lokamotywy. | spadłycjy śniegów, 


sanina. Syk gotowej do wyiazdu 
NVywoływanie uwumerów posługaczy. 
Hata percnowa dudni, tętni, dygoce. 


Ponad wszystkiem wystrzelają dummie czarne, | pierwszej 


„GAZETA WIECZORNA”, 


chorobom zakaźnym w Pesoz. Przybył również 
do Warszawy komisarz generalny Ligi p. Boyden 
z szerokiemi pełnomocnictwami w rym kierunku. 
Na akcyę ratunkową w Polsce Towarzystwo 
Czerwonego Krzyża przeznaczyło znaczna zasił- 
ki, a w szczególności Angtia 60.000 ft. szterłt, Por- 
tugalia 70.000 franków, Belgia 50.000 frs., 
nia 20.060 lei, Fiszpania kilkanaście wagonów aiy- 
dła, Francye 1 wagon materyatów Szpitalnych, 
Belgia 1 wagon lekarstw, Australia 70.000 ft. 
szterl., Ameryka 100,000 dolarów, Szwscya 1 
szpital. Delegaci pońscy na konierencyi publicznej 
w dniach najbiiższych , zdadzą sandik z donio- | 
słych uchwał PADY 


AJ 


W dniu imienin Naczelnika. 
/ Lwów, 17. marca. 
* UROCZYSTE NABOŻEŃSTWO. 
Staraniem DOQ. 1 Dowództwa miasta dzień 
19. marca, jaka dzień tmienin Naczelnego Wodza i 


Naczelnika Państwa obchodzony: będzie przez woj |r 


sko uroczyście. PropSnowaną jest msza pofowa 
na placz św. Ducha lub głacu Maryackim, równo- 
cześnie z nabożeństwem w katedrze urządzonem 
przez reprezentacyę miasta. Dzień wolny od za- 
jet. Cały garnizon wraz z kawałeryą t bateryg 
dział od służby wartowniczei wołry, wyruszy na 
nabożeństwo. Po nabożeństwie okolicznościowe 
kązamie,  Poczem przegląd wojska i przemarsz 
(defilada). Następnie we wszystkich oddziałach ilam 
koszarach odbędą się odczyty i pogadanki o czy- 
nach i życiu Naczelnika. 


W TEATRZE. 

O godz. 3 popołixiniu w teatrze miejskim przed- 
stawienie dia żołnierzy. Przemówienie wygłosi re- 
ferent oświatowy: DOG. ks. Huebner. Orkiestra 53 
n pb. odegra hymn narodowy. Towarzystwo arty- 
stów sceny twowskieł odegra „Damy i huzary*. 

Wieczorem o godz. 7 zaś uroczyste przedsta- 
wienie, dam: przez Radę miasta. Orkiestra teatral- 
na odegra hymn narodowy. Po przemówieniu o- 
kolicznościowem opera narodowa „Hatka“ Moniu- 
szkl. 

Teatr odstąpił salę ua przedstawienie dla żał- 
merzy bezpłatnie, Stowarzyszenie artystów rów- 
nież bezinteresownie odegra „Damy i tnzary*, 


WIELKI KONCERT LUDOWY 
w dzień Imienin Naczelnika Państwa. W piątek, 
dnia 19. bm. jako w dzień Imtenin Naczeinika Pań- 
stwa Józefą Piłsudskiego, staraniem urniwersyte- 
Ta a oE 


sprzętem turystycznym. Do przedziału przyjmu- 
jemy z wrrdzonej grzeczności dla dam leszcze 
dwie jakieś wykwinunie ubrana panie, a z niemi 
starszego jegomośca w bobrowem futrze, kom- 
birując, że prędzej czy później wohec braku 
miejsc konduktor wsadzi nam pierwszych tep- 
szych z brzegu pasażerów na pozostałe miejsca. 
wist. Trąbka. Odjazd. — 

Puciąg czertiowiecki, sapiąc i szutniąc wyta- 

czą się z hali Przez oszteniałe okna majaczą 0- 
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tn Indowego im. Adama Mickiewicza odbęazie sig 
Koncert Ludowy ze współudziałem najwybitniej- 
szych Sił artystycznych Lwowa w sali ratuszowej 
o godz. 7 wieczorem. Bilety wcześniej możma nan 
bywać w ksiegarni Altenberga przy pl. Maryackim 
oraz w orzanizacyach robotniczych. Szczegóły: po 


Rutmu- | dadzą afisze 


STARANIEM „PRZYSTANI DLA ŻOŁNIERZA 
POLSKIEGO“ 


ma Podzamczu, prowadzonej przez p. K. Rudnicką 
i J. Zadrzycką i mne panie odbędzie się we czwar: 
| tek dnia 18. bm. o godz. 6 wieczorem jako wigii 
imienin Naczelnika Państwa uroczysty wieczorek 
Przemówi p. Rudnicka. Zespoł teatrałny żołnierski 
odegra 1 aktówkę Orkama. 


wschoanio-galicyjska 
konferencya syonistów. 


- (Trzeci dzień obrad.) 
Lwów, 17. marca 
Obrady wczorajsze rozpoczęły się dopiero © 
godz. 11.30 przed zołudmiern, gdyż dyskusya nad 
referatem palestyńskim trwała do godz. 2 w nocy. 
Pierwszy refsrat wygłosił prezes Żyd. Tow. 
Szk. Lud. na ternat: „Nasze zadania kulturalne“. 
Proponuje otworzenie wydziału kulturalnego, który 
i sie Siłada! z sekcyi dla oświaty i wychowa- 
y oraz z sekcyi dia oświaty! lodowej: 
Zadaniem wydziata kultural. będzie też popula- 
ryzowanie kultury hebrejckiai, zakładanie biblio- 
tek centralnych i lokalnych, szkół! zastosowanych 
do potrzeb sfer ortodoksyńmych i osobno dia sfer 
postępowych. Zadaniem łego bedzie datej zakłada_ 
nie czysto hebrajskich frehlówek, szxół średnicen 
i szkół zawodowych, mających przygotować kup- 
ców i rękodzieln'"ów Ha Palestyny. Csłem przy- 
gotowania profesorów dla tych uczelyi należy za- 
łożyć własne seminaryum nanczycielskie ze Szcze 
góltem uwzęfędnizniem idei syońskiej i hebrajskim 
fezykiem wykładowym. 
Po rrzeprowadzonej nad tym referatem dyst u- 
syi referowali adw. dr. Sommersteln us temat" 
Nasze zadanie gospodarcze, dr. Konrngrim na 
temat: Statut organizacyjny i w końcu adw. dr. 
Reich na temat: Nasza polityka krajowa. Prze- 
ważna część dyskusy: w tych referatach toczyła 
się poufnie w komisyi „,permanencyjnej”, gdzie 
też ścierały się ostro nurtująoz w  stronniotwie 
prądy.  Płenama  Kkonferencva zajela się 
iuż tylko głosowaniem za lub przeciw wnioskom 
tef komisyi. Zasadniczą klęskę poniesł dotychcza- 


mryśloną fizys poczctwca „Starego ku pocirylonej 
nad jakimis notatkatni, czarnej ozupryny Stefain 

— Panowie gdzieś w £óry?... 

Oczywiście! Trudno wymagać dłuższej josz- 
cze wstrzemięźliwości w podobnych wypadkach. 
Nieodrodna córa Ewy ma przytem buzię tak mo 
uśmiechniętą. — 

Siedzący obok Waygunt odrywa z widoczną 
niechęcią oczy od szyb i przenosi je irytujące 
wolnym ruchem na Ssąsadkę. Okrutnie nie kib; 


x = ~ 


statnie domy przedmieść, dachy i długie komiuy | „głupich pytań" na temat turystyki. 


iabryczne. Potem stojące po bocznych torach 
garnitury wozów ciężarowych. A botem, — Śwtat 
zaspami Św eżo 
ziskrzony wozem, biały i 
srebrny — aż heil... 

Wspóiowarzysze podróży obserwują nas od 
chwili z wid ćznem zacekawieniem. 


m ymiosłe rozchvlnnwe szczyty niesionych gdzieś w | Wodzą oczyma po naszych "npregnowanych kur- 


'Woky nart. 
Hagen % comp. Chr stiana, Norwegen. 
A na nich złoto zielons pasy barw klubowych. 
Bez kwestyi omi — Stefan i stary. 
Pomazając sobie dzie nie łokciami, dobijam 
wreszcie do nich w chwili, gdy Waygert zatara- 
sowawszy swetni plocamii Tantała wełście do la- 
kieg: wozu, oświadcza cisnąacai się tłuszczy glo- | 


tach, cząpach zdobnych w aluminiowe kosze żół- 
tych okularów, nartach i bez kwestyi imponująco 
wydętych worach turystycznych. 

Damy przez pewizn. ozas p chyłałą się ku so- 
bie i szepcą widocznie uwagi na nasz temat. Star- 
szy pan kilką razy robi ruch, jakby zapędzał się 
zalndagow ać nas © coś, lecz spojrzawszy na ideal- 
nio obojętną, niezachęcajgcą do iakieikolwiek kon- 


sem równie uprze:nmym, jak złowróżebnym, Że je- |wersacyi twarz Waygeria, daje spakój i milczy. 


den przedział bezwzględnie Zarezerwowanym zo- 
stał wyłącznie dla użytku narc'arzy. 


Trwa to jednak niedługo. 
Twarzyczka młodszej damy raz wraz wy- 


Dzięki temu improwizowanemu oczywiście |clyła się z ponad tnzyunanej w ręku książki, a 
mianewrowi znajdujesmy się wkróte2 wewnątrz wojwzscło i zaciekawione oczka biegają ustawicznie jt 
zu wraz z swoimi bnzuchatymi worami i całym 'adenmie prze? marmurowa oHodna. wiecznie za- 


Tak. 
— Pewnie gdzieś dałeko?... ~ 
Taak 

Chwila milczenia. Dama iednak mie daje z 
wygraną. 

— Do Wor:chty, czy do — 

Nidowicz ratuje Sytuacyę. 

— Nie. Jedziemy przez Węgry ku Rumm- 
szczyźnie. W centralna Karpaty. 

Starszy pan opuszcza gazetę ma kółana, prze. 
ciera binokle | poczyna przygladać się nam wzra 
kiem, jakim się zwykło oglądać ludożerców ma 
wystawach antr ipoiogicznych. 

— Dokąd pamowie jedz ecie —!? 

Wayzert zaczyna sapać. 

A jedziemy sobie. No tax —. Owszem. 
dziemy dg Borzabanva. 

— Mamy zamiar wybrać się w gory — łaxo- 
dzi Stefan. Na parę tamtejszych A aa? 

— No dobrze. Ale pocóż mk dalek? Przecieł 

tu bliżej są także góry — 
(GC d. n.) 


— . — 


Je 
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„rząd przy głosowamu nad „tezami pa- 
PE Konferencya odrzuciła wnioski przed- 
stawione i bronione przez referenta „rządowego“ 
dra Haussmana i przyjął „tezy“ proponowane przez 
referenta grupy  radyłkalno-domokratycznej dra 
Lustiga. Rezolucye t te domagaią się między inny- 
mi nacyonal'zacyi i socyalizacyi ztomi w Palesty- 
me. W dalszem głosowaniu konieremcya udzieli- 
ła ustępującej egzekutywic absciutoryum, uchwa- 
lita rezołucyę protestująca przeciwko rozwiązaniu 
żydowskich Rad narodowych t przeciw rozwią- 
zaniw stowarzyszeń i organizacyi syonistycznych 
oraz rezolucyę protestującą przzciwko  niedopu- 
szczeniu młodzi narodowo-żydowskiej da stu- 
dyów un'wersytetkich i politechuiczny©h. 

W końcu dokcuano wyborów; prezesem 
wschodnio-galicyjskiej organizacyi syonistycznęj 
wybrano jednogłośnie adw. dra Leona Reicha, 
wiosprezesaumi adw. dra D. Schreibera i dra H. 
Resmarina i p. Dukowa, prezesem wydziału paie- 
styńskicgo adw. dra Żippera, generalnym Sekr o= 
tarzem p. Riegera, prezesem urzędu gospodarcze- 
go adw. dra Sommerstcina. a prezesem wydziału 
| kulturalngo dra Miinzera. 

Po kilku przemówien'ach pożegnalnych zam- 
knął przew. dr. Hausman obrady konierencyi 


KRONIRĄ 


We środę 17. marca „Eugeniusz Onegin“ opera 
P. Czaykowskiego z pp. Bamdrowską, Green, O- 
stnowską, Bielińska, Okońskim, Hornerem, Wik- 
fińskim, Niedzielskim i Jelińskim. 

We czwartek 18, marca po Taz trzaci „Młodzi 
1 starzy“ komedya w trzech aktach A. Hajo z pp. 
Trapszo, Łozińską, Rowińską, Kwiatkiewiczową, 
Piłlepową, Flierowskim, Ratschką, Larewiczem i 
Czakim. 

pf= 
Repertuar Teatru wodewilowego. 
(gmach uł. Ossolińskich 10.). 

(Bilety wcześniej w perfumeryi Stoińskiego 
ul Lezfonów |. 1). 2039 

Od 16 do 31 marca o goaz- 7.30 codziennie: 
Telepata Rolf Nelson Zitrig; duet taneczny Wit- 
'ichowa i Nowicki: „Płeć piekna“, oparetka; „Ka- 
pela wojskowa“ w wykonaniu E. Czermańskiej; 
wirtowz Nowicki na harmonii pedałować „Re- 
krutka“. orkiestra wojskowa 41 pp. 

W niedzielę, 21 marca, o godz. 4 popol. „Wo 

ow łapownik*, operetka w 2 aktach; telepata 
Rol Nelson Zitrig: balet e a aniar Nawicki. 


Repertuar teatru Fas „Czwórka“ w sall 
„Casino de Paris“ (ul. Rejtana 3). 

_ Program XVI. oadziepnie o godzime 

wieczorem. 


ROBERT HICHENS. (29) 


PŁODNY SZCZEP. 


POWIEŚĆ. 
Tłómaczyła z angielskiege 
BR. NEUFELDÓWNA. 
(Ciąg dalszy) 
Lady Sara odłączyła słę od rozmawłających 
. stała teraz przed: abrazem, wyobrażaiacym willą 


uad morzem. 
jest, lady Salty? — spytala pani 


7.A0 


— Co to 
Pemził. stając obok nisj i zbliżałąc twarz do obrazu. 
Frzyjrzawszy mu się westchnęła. 

-- Ne mogłabym Żyć, mając ten ohraz w Swo- 
im pokoju — dodala. 

-—- Dlaczego? — spytala Dolores. 

— Samotność tego biednego stworzenia przej- 
mowałaby mnie ciągtym smutktem. Ta nieboracz- 
ka tęskni za towarzyszem a tymczasem idzie ku 
niej tylko taka straszna burza. To jeden z najsmu- 
niejszych. obrazów, jakie widziałam. W sztuce 
smutek mie Powinien istniać, mojem zdaniem. 

-- A więc Sztuka nie ma być odbiciem życia? 
— spytałą lady Sara. 

Spać irzałą no [ale "ez i + nagle nożułowała ga- 
pytana 

— Zdaje mi się, Że ale głupstwa — rzekła 
pam: Denzil, nie adrywając wzroku al obrazu. 
— Uważam tylko że ludzie, nie bowinni dobro. 
wolnie wytwarzać smutek. By łani przez całe ży- 


„GAZETA WIECZORNA". 


Goścmne występy Mili Kamińskiej, baleriny 
Teatru Wielkiego ww Warszawie, Paulina Noskow- 
ską, piosenki liryczne, Anda Kitschman w Swoim 
repertuarze, Romuald Gierasieński, jako „Onufry 
Wywrotek, szewc „Król, Dama, Walet", grote- 
ska stylizowana Czuż-Czużenina, przekład Ru} 
wida, muzyka W. Pērzamenta, Biuro nod firmą 
„Ersatz“, napisał Konrad Tom. w przygotowaniu 
wielka rewia w 2 cz. pt: „Sen paka“, 

Bilety od 9 do 5 u G. Seyfarta (Akademicka 
1. 6), od 6-tej wecz. przy kasie. 

W piątek 19. bm. premiera programu XVII. 
(Wielka rewia p. t. „Sen pijaka* 

zg. 
Dzisiejszy numer Gazety Wieczornej za- 
wiera 10 stron. 


Mianowanta. Dr. J. Oko, dyrektor złmnazyum 
we Lwowie, powołany został z dniem 1. lutezo br. 
do uniwersytetu Steluna Batorego w Wilnie, w 
charakterze zastępcy profesora języka łacińskiego. 
P. Józef Łukaszewicz powolany został z dniem 1. 
stycznia br. do uniwersytetu Stefana Batorego w 
Wilnie w charakterze zastępcy profesora geologii. 

Okólnik Wiceministra Sosnkowskiego. 
Wobec tego, że orkiestry wojskowe bywały uży- 
wane na bale i zabawy, a nie spełniały swego 
naturalnego zadania — dosterczenia rozrywki du- 
chowej żołnierzom — wiceminister wydał nastę- 
pujący okólnik: 1) Orkiestr wojskowych wolno 
używać jedynie do celów służbowych, reprezen- 
tacyjnych, oraz do kulturalno - oświatowej pracy 
wśród żołnierzy, zw aszcza zaś w tym ostatnim 
kierunku. 2) Departament 5-ty pamiętając, że 
orkiestra wojskowa jest doskonałym środkiem o- 
słodzenia żołnierzowi jego ciężkiej służby, pod- 
niesie go i pokrzepi na duchu — ułoży wykaz, 
normujący użytkowanie orkiestr wojskowych prze- 
dewszystkiem dla żołnierzy w remach powyżej 
zakreślonych. 3) Departament I. dostarczy De- 
partamentowi V. wykazu wszystkich orkiestr woj- 
skowych, pozostających w kraju. 4) Wszelkie 
inne zastcsowania orkiestr, wymagają każdorazo- 
we zezwolenie Dowództwa Okręgu Gen. Najod- 
powiedniejszym dniem do zainicyowania akcyi 
kulturalnej orkiestr byłby dzień Imienin Naczel- 
nika Państwa. Podobno 16 orkiestr ma w War. | 5 
szaw e przygrywać w dniu Imienin, byłoby też 
bardzo dobrze, gdyby w dniu tym zarówno w 
Warszawie, jek w innych miastach, orkiestry 
grały nietylko dła publiczności cywilnej, — ale 
urzadziły specyalne koncerta dla żołnierzy. 

GI) Na „Ochronę dziecka" dano ubiegłej 
niedzieli przedstawienie dramatyczno-wokalno-ta- 
neezne. Obszerną salę Kasyna wojskowego wy- 
pełniła po brzegi i za brzegi jeszcze pokojowa 
i woienna już pub i-zność, co kasie „Ochrony“ 


cie niezwykłe szczęśliwa, a teraz jestem zupełnie 
zadowołoma. Nie cierpię myśleć o tem, że jast na 
świecie tym ludzi smutnych i nie cheę, żeby ich 
smutek był jeszcze potęgowaniy przez sztukę. 

— niektórym potrzebry jest smutek w 
w sztuce — zamważyła tady Sara swoim przytłu- 
mionym glosem. — Ja chodzę prawie codziennie 
do Ś-go Piotra, żeby popatnećć na pesąg „Pieta”. 
Dolores, może mam pokażasz datsze pokoje? 

Doloras odpowiedziała zapraszającym ruchem, 
i poprowadziła panie przez apartament, otjaśnia- 
jąc dokonane zmiany, słuchając uwag. Alc, gdy 
stangly przed drzwiami sypialni, młoda kobieta za_ 
wahała się. Ogarnęła ją niepokonana ajechęć do 
wpuszczenia szczęśliwe! kobiety — płodnego 
szczepu — przez wróg tego pokoju. Przez cały 
wieczór staczała wewnętrzną walkę i teraz, uagle, 
zły duch wamógł się w sile i stanowczości, zaczy- 
nal zdobywać przewagę. 

— Tam jest wasza sypialnia ; zarderobą Teo- 
dora — rzekła. Ale jestem pewna, że masz już do- 
syć tego oglądania, Bdno. Czuję, że nadużyłam 
twojej cierpliwości. Wiem, że uiabandzo dbasz o 
tę "wszystkie zbytkowne drobiazgi i ozdoby. Masz 
życie zapełmone czem intem... 

— Ale ja zamiedbulję zanadto ozdoby i drobia- 
zgi, jestem zupełną ahteratką Dod tym wzgldem 
-- odparła i po chwili dodała: — Jednak bardzo 
chętnie obejrzę wszysiko. Ale może tobie znudziio 
się mosazywać? 

— Nie! Nie! 

Dolcres otworzyła sypialnię. 


— Muszę się przyjrzeć gej Muuoynie --- Zas 
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wyszło na pewno na pożytek. Reżyserska para: 
p. Gabryelowa Zaleska i doświadczony a pomy- 
słowy dr. Julian Koller, podzieliwszy się rolami, 
zbudowała procowi.ie urozmaicony, choć może 
długi program. Stąd część Śpiewna i choreografi- 
csna wprost przygniotła słowo z trudem tylko o 
lepsze walczące. Niemniej „noworisze”, opnno- 
wawszy obfity bufet, mącili kulturalniejszym wi- 
dzom rieustannie nastrój. Dany na początek mus- 
setowski „Kaprys* miał w osobach pań: Beaty 
Obertyńskiej, Wandy Garczyńskiej i Adama Ada- 
ma, szczęśliwych wykonawców. Znana werwa 
pierwszej, szlachetny liryzm drugiej nie chybiły 
tu wrażeniu. W następnym Menuecie spółki Fo- 
gazzaro-Boccerini odznaczyli się w strofach i po- 
wiewnym  pląsie p. Marya Bylicka i p. Alfred 
Godlewski, oboje jak z pastelu. Z kolei p. Marya 
Antoniewiczówna deklamuje z zrozumieniem Ra- 
bindranatha Tagore, p. Marya Horodyska, aplau- 
dowana, Świewa cykl pieśni. | znowu taniec: 

mazur („w empirze*) i oberek wdzięcznego ukła- 
du p. Zuzanny Łozińskiej. „Clou“ wieczoru sta- 
nowiła jednak bluetka francuska „Ciężka próba". 
Tu p. H-lena Wołowska wykwintem całej postaci, 
stylowością toalety i grą pełną humoru, to zno- 
wu uczucia, sięga doprawdy miary niecodziennej. 
Uroczej „baronowej towarzyszy dzielny „wilk 
morski”, p. Zdzisław Stahl, podkreślmy t: warzyszy 
z dużem powodzeniem. Wreszcie pantomina 
„Duch róży“, przy dźwiękach „invitation“ We- 
bere i w gracyjnem wykonaniu p. Ewy Stahlów- 
ny i p. Juliana Godlewskiego. Taki „wieczór” 

skończył się ledwie przed północą. 

(mg) Św. Frąuciszek z Asyżu, a sztuka wło- 
ska“. Pod tym tytułem wygłosił wczoraj hr. 

Pimiński obszerny wykład w sali Muzeum Prze- 
mysłowego, urządzony staraniery Katolickiego 
Związku Polek. Prelegent wykazał wpływ, jaki 
na sztukę, zwłaszcza włoską, wywierał kult świę 
tych t podniósł, jak sHnie występuje w dziąłaci 
sztuki średniowieczą postać św. Francjszką z A- 
syżu. W licznym szeregu przeźroczy oglądali o- 
becnie wspaniałe kościoły OO. Franciszkanów, 


freski znakomitych małarzy włoskich, wyobra- 
żąjące iragmańty z życja | allzgarye wielkiego 


świętego, oraz rzeźby, osnube ua motywach le- 
zend św, Franciszki: 

P. Kielnicz, redaktor Gazety denikinow- 
skiej w Odessie „Syn Otieczestwa* przybył do 
Warszawy. 

Bredow zabity. Zolnierze napadli na po- 
ciąg, którym jechał generał Bredow. Generała 
Bredcwa zabito. Zginął także i gen. Stóssel. 

Czy Wilheim II. był żydem? W czasie, w któ- 
rym nawet motarchistyczna Partya niemiecka od- 
stąpiłą Wilhelma, jaki genialny półgłówsk zrobi 
otlkrycie, że Wilhelm II. niz jest czystęi krwi Ger- 


wołała lady Sara. — Czy to doskon>tą kopia Lui. 
miego, czy też... 

. Stała, zapatrzona w obraz i nie ckazywała by- 
najmniej zamiaru wejścia do sypialni. 

— Teo sądzi, że to oryginalny Luini 

Edna ; Dolones weszły do sypialni, lady Sara 
zaś pozostała w buxluarze. Skoro tyka znikły, 
przestała interesować się Luyrem. Niemnizj nie po_ 
szła za memi. Wzięła ze stołu książkę w przepię- 
knej oprawie florenckiej i zasiadła w dużym mięk- 
kim fotelu. Przez chwilę dobiega? tej uszu acgłos 
rozmowy, 9oczem ucichł — przyjaciółki jej wido. 
cznie przeszły do dalszych pokojów. 

Lady (Sara nie mogla dzisiaj oprzeć się prze- 
azuciom i smutek osiadł mia dinis jej serca. Złożyłi 
sir Teodorowi i jego Żonie życzenia szczęścia — 
życzenia Szczere, prawidziwe, aĵe czy te ich ży- 
czenia, Podobnie jak modlitwa prawego człowie- 
ka zaważą ta szali? 

Lady Sara lubiła hardzo Edno Denzil -— wi- 
działa w niej niemal ideał tego, czem w jej mnie- 
maniu powinna być dobra kobieta. Ale dla Dol- 
res miała mczucie. które można tazżwać słabością. 
Dolores miała dla niej urok. Podobnie jak lekka 
miłą nawpół odsłamiająca, napoły ukryw:ająca 
krajobraz zachwyca oko malarza, tak Dolores za- 
chwycala tą niemłodą. wysoce wrażliwa kobiete. 
Niekiedy jednak budziła lęk w gorącen jeszcze 
serou lady Sary. Takisem tękowi nie mogła się o- 
przeć dzisiaj. 


(C. d. n.). 
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manirem, lecz jest pól-żydem! Odkrycie to cpi- 
sane jest w książce zatytułowanej: „Semi-lmpz- 
rator“ į zewnętrznie przyporrna wydawnictwa 
zotajskiego kalendarza.  Prąwdziwości swego 
spostrzeżenia dowodzi autor — pod osłoną anoni- 
mu — zapomocą ogromnego nakładu cytatów, plo- 
tek, fotografii j — genealogicznego drzewa. Sięga 
ono aż do księcia Zedekiaza, ostatniego króla 
żydowskiego w roku 70 po Ch. Oro mała próbka 
dowodów: Anglicy są wogóle żydami, potomką- 
mi jednego z „dziesięciu zatraconych pokoleń 
Judy". Angielski dom królewski pochodzi cd ży- 
dów, a Jakób I, był nawe rzekomo wyznaniowo 
żydem. Od Jakóbą I. pochodziła królowa Wikto- 
rya, babką Wilhelma II. Nie dość na tem. Królo- 
wa Wiktorya, która nie odznaczała się wiernością 
małżańską, miała stosunek miłosny ze swym leka- 
rzem nądwomym, Woliem, a także z żydowskim 
aktorem Brownem i jeden z tych żydów był oj- 
cem królowej, księżniczki Wiktoryj, która była 
małżonką cesarza Fryderyka IH. i matką Wil- 
helma Il. Teraz wszystko staje się zrozumiałe : 
„W poznaniu obrazowego dopływu krwi u Wilhel- 
ma Ii. a tem samem jego nie niemieckiej psychy, 
czyli jego na przemiany to aryiskiego, to żydow- 
skiego sposobu myślenia i czucia, leży klucz do 
zupełnego zrozumienia naszego strasznego upad- 
ku”. 

Fałszywe uczucia bólu. Jedno z najdziw* 
niejszych spostrzeżeń w dziedzinie medycyny 
znalazło w wojnie światowej potwierdzenie a za- 
żazem wyjaśnienie. Jest to tak zwany Fenomen 
Weir-Mitchella, odkryty w r. 1867 przez amery- 
kańskiego uczonego. Polega ono na tem, że lu- 
dzie, którzy przez amputacyę stracili nogę lub 
rękę, mają jeszcze długo po operacyi — czasem 
przez kilka miesięcy — wrażenie, że czują daw- 
no już nieistniejącymi członkami. Zdaje się np. 
komuś, że trzyma jak dawniej w prawej ręce na- 
rzędzie, lub że nogą przydeptuje koło. Zwykle 
czucie to poprzedza znane w medycynie zjawi- 
sko, „przechodzenia mrowia* w okolicy zabliź 
nionej rany. Zjawisko to tłumaczy się jak na- 
stępuje: Wrażenia czuciowe z ręki lub nogi do- 
stają się zapomocą nerwów dośrodkowych do 
mózgu. Stąd każde pobudzenie ośrodka zmysło- 
wego przenosi się na odpowiednie pobudzenie 
normalnego aparatu kończynowego, chociażby ten 
był już amputowany. W odwrotnym kierunku, od 
mózgu ku ręce idące odśrodkowe pobudzenie 
motoryczne, które poprzednio wprawiało w ruch 
mięśnie tam się znajdujące, nie może, doszedł- 
szy do końca kikuta przejść na muszkuły ruchu, 
zatrzymuje się najpierw w tem miejscu, wywo- 
łując uczucie, że mrowie przechodzi, poczem 
przeskakuje na nerwy idące w odwrotnym kierun- 
ku do mózgu i wywołuje tam wrażenie ruchu 
ręką lub nogą. Po pewnym czasie zatraca się 
to uczucie, zwłaszcza, jeżeli przez odpowiednie 
protezy kikut odbywa pewne funkcye i otrzy- 
muje normalne odśrodkowe wrażenie nerwowe. 

Ile słów zna dzieci:o P Ogólnie sądzą, że 
skarbnica wyrazów czteroletniego dziecka nie o- 
bejmuje więcej niż 50—60 słów. Jest to jednak 
bardzo powierzchowna ocena. Angielka Ema Wi- 
se spisywała przez miesiąc wszystkie słowa u- 
żywane przez jej czteroletnie dziecko i stwier: 
dziła, że miało ono w pamięci 1271 słów, które 
praktycznie stosowało do wszystkich przedmio- 
tów z którymi wchodziło w styczność. Słownie 
czek dziecka obejmował słowa, o których rodzi- 
ce nie wiedzieli, jakim sposobem je dziecko u- 
słyszało. Systematyczne badania doprowadziły 
do zijmujących wyników. W dzień od 16 do 20 
miesięcy minimum słów wynosiło 60 wyrazów, 
największa zaś liczba u dziecka półtorarocznego 
wynosiła 232 słów. U dwuletnich dzieci słownik 
obejmował minimalnie 115 słów, od tego wieku 
zaś zapas dziecięcych wyrazów rósł zadziwiająco 
szybko i dochodził u czteroletniego dziecka do 
minimalnej liczby 1200 słów. U dzieci zdolnych 
skarbnica wyrazów jest jeszcze znacznie boga- 
tsza. Robiąc tego rodzaju spostrzeżenia niejedna 
matka przekonałaby się, że dziecko jej jest je- 
szcze znacznie mądrzejsze. niż w swej dumie 
macierzyńskiej sądziła. 

(—) Wiele obiecujący młodzłan, Anna Trypeł, 
wdowa po konduzktorze kolejowym, zamieszkała 
przy ul. Kasztelańskiej l. 8, przyjęła 8 bm. na mie- 


do rodziców, pozostających w Krakowie. Obecnie 
właścicielka mieszkania stwiegdziła, iż sublokator 
jej wyjeżdżając ze Lwowa zabrał z szafy palto i 
ubranie wartości 1500 koron na szkodę wspólloka- 
tora Augustyna Fali. Stwierdziła też na podsta- 
wie pozostawionych Świadeotw, iż Lisiewicz ukry 
wa się pod fałszywem nazwiskiem. O ukrytych 
dotychczas zaletach swego subłokatora gospodyni 
zawiadomiła policyę, prosząc równocześnie o Wy- 
śledzenie obecnego jego miejsca zamieszkania. 
Orkiestra włościańska Namysłowskiego po 
sukcesach w Krakowie, obieżdża większe miasta 
Galicyi. Koncerty we Lwowie odbędą się 24, 25 
i 26 bm. w sali Tow. muzycznego. Bilety naby- 
wać można będzie w ksiegarni Gubrynowicza. 


pz”, A 
POPULARNA KAWIARNIĄ CENTRALNA 
należąca do p. Wł. Kucharskiego przeszła z dn. 
16 bm. pod nowy Zarząd. Publiczność uczęszcza- 
jąca do tej kawiarni będzie miała sposobność 
poznania nowych właścicieli, których zadaniem 
będzie solidne prowadzenie i utrzymanie tej ka- 
wiarni na odpowiedniej wyżynie. 
<= 
Leczenie rzezączki. Rzeżączka bywa ostrą 
lub chroniczną i może sprowadzić nader ciężkie 
powikłania. Jest rzeczą niezmiernie ważną, iżby 
leczono rzeżączkę możliwie jak najwcześniej i na- 
der starannie. Skutecznym środkiem w tym wy- 
padku jest Eumiktyna Dra Leprince'a w Pa- 
ryżu, którą należy zażywać po 3 do 4 kapsułek 
podczas jedzenia, trzy razy dziennie. Eumiktyn 
nabyć można w każdej aptece lub w składzie 
aptecznym. 20907-b 
=-= 
19. marca. W dniu Imienin Naczelnika Państwa 
odbędzie się zbiórka uliczna na rze:z Ochronki im. Jó- 
zefa Piłsudskiego. Zaprasza się członkinie K, O. P. i de- 
legatki innych towarzystw kobiecych*po puszki 18, marca 


we czwartek od 5—7 godz. popoł. w lokalu ami 
plac Akademicki 1. 21251 


Tragedya starzenia się. 


Refleksye Amerykanina. 


Amerykańskie wyborczynie, a sekret wieku kobile- 

cego. — Fatalna trzydziestka— Panowania gyno- 

kracyi. — Potrójny motor siły żywotne. — Każ- 

dy jest tak starym, jak Się Starym czuje. — Mło- 

dość fizyczna a młodość serca I umysłu, — Jak 
się uchronić można przed potrójną starością? 

M Nowy Jork w marcu. 

Kobiety wyborczynie w Nowym Jorku deba- 
tują — jak głosi złośliwa fama — nad tem, czy Wy- 
komywanie prawa wyborczego nie jest zbyt drogo 
opłacone ofiarą wpisywania w registrach parla- 
mentarnych prawdziwej — koniecznie prawdziwej 
cyfry swego wizku. Niektóre z mich są ponoś tak o- 
burzone tem barbarzyńskiem wymaganiem, że po- 
stanowiły zrzec się swego prawa na tak długo, aż 
adnośne rozporządzenie uie będzie usunięte. 

Bo czyż — tak rozumują — istnieje jakikolwiek 
związek, onganiczny, lub logiczny między wykony- 
waniem praw politycznych, a dokładną datą uro- 
dzin wyborcy? I jakaż szkoda dla interesów pań- 
stwowych może wyniknąć, jeżeli kobieta usiłuje 
możliwie najdłużej zatrzymać się na granicy fatal- 
nej trzydziestki? 

Znawcy stosunków nowojorskich utrzyrmntłą, 
iż nic nie zdoła powstrzymać kobiety te w prze- 
prowadzeniu swej woli, t że prawdopodobnie ów 
inkwizytorski punkt regulaminu będzie zniesiony, 
w Stanach Zjednoczonych, bowiem panuje gyno- 
kracya, chociaż nie wszyscy obywatele chcą to 
przyznać. 

Żądza jak najdłuższego podtrzymania pozo- 
rów młodości i piękności mogłaby sama dla Sebie 
być usprawiszdliwiową, gdyby nie to, że realizacya 
jej wymaga koniecznie współdziałania otoczenia, 
to zaś z fatalną pedanteryą lubi zaglądać do ka- 
lemdarza. W głębi duszy zresztą wie o tem każda 
kobieta, że w walce swej z nieubłaganym czasem 
może ona tylko odwlsc na krótko dzień pewnei 
swej starości. 

Pocjeszającą jednak może być myśl, że mło- 
dość nie zależy jedym'e ot zewnętrznego wyglądu. 
Stwizna i zmarszczki to tylko zewnętrzne oznaki 


szkanie 20 letniego Jana Tadeusza Lisiewicza, | zanikającej siły żywodnej, na którą jednak składa- 
rzekomo studenta. Dnia 16 bm. Lisiewicz odiechał ja się inotory nie tvlko fizycznej, lecz także mo- 


ralnej ; duchowej matury. Kobiety, jak i mężczyźni 
są tydko starymi, jeżeli się czwią starymi, to uczu- 
cie zaś zależy w wysokim stopniu od fizycznego 
zdrowia, lecz wcałe nie od liczby lat. 

Prawdziwa tragadya starzenia się połega W 
tem, że w miarę, gdy ciało tracj swą elastyczność, 
senoe i mózg najczęściej idą jego śladem i wów- 
czas starość zjawia się w całej swej ohydzie. Jest 
jednak po części w imocy człowieka uchronić sę 
przed tą potrójną starością zachować sobi? 
wbrew latom i Śiwiźnie — mładosé serca i umy- 
słu. Pierwszą przez utrzymywanie węzłów symm- 
patyi ze światem otaczającym jas: drugą przez 
żywe zajnteresowanie j zrozumienie nowych idei 
i nowych prądów — czyłi utrzyfńywani: związku 
z przyszłością. Kto to potraf, ten mimo zgrzybia- 


łego wieku będzie się czuł młodszym ad niejedne- 


go starca o ostygłem sercu i wyschniętym umy* 
śle, który wie przekroczył jeszcze czterdziestki. 


Jak Nowy Jork zabezpiecza się 


przed pożarem? 
Nowy Jork w marcu. 

W Nowym Jorku wprowadzono przed paru la- 
ty urządzenia, mające zabezpieczyć milionowe 
to miasto przed pożarem. Zarzad miasta powziął 
ten plan wskutek coraz liczniejszych i groźnie 
szych pożarów, wynikających bądź to z nieostro- 
Żności, bądź z podpalenia. Przeprowadzenie no- 
wych urządzeń i ulepszeń powierzono znanemu 
inżynierowi mowoiorskiemu de Varona, twórcy — 
podobnych urządzeń w Coney Island, które to 
przy ostatnim pożarze tego miasta pokazały się 
bardzo skuteczne. System Varomy opiera się na 
doprowadzono wody © wysokiem ciśnieniu, Obszar 
— ma którem zastosowano nowe urządzenia, roz- 
ciąga się od City Hall do 25-tej ulicy, ma długość 
około 3 wiorst a szerokość około trzech czwartych 
wiorsty. Rury mają razem około 90 wiorst 
długości, średnicę od 35-60 ctm.; wody dostarcza 
ją dwie stacye pomp w ilości 90.000 litrów na mi- 
nutę; © ciśnieniu 60 kilo na centymetr kwadrato- 
wy. Obie stacye pomp zmajdułą się od strony Hud- 
sonu, w pobliżu tej rzeki, a dość daleko od! obsza- 
ru, który zabezpieczają, tak, że pożar w żadnym 
razie dosięgnąć ich nie może. Obie są tak urządzo- 
me, że albo mogą czerpać wodę wprost z wodocią- 
gów miejskich i wysyłać ją dalej pod zwiększonem 
ciśnieniem, albo czerpią ją z rzeki Hudson. Wodę 
rzeczną wprowadzają rurami o Średnicy 90 cm. 
pompy centryfugalne — poruszane prądem elek- 
trycznym © sile 6660 wolt. Prócz tego zawsze są 
gotowe do użytku transformatory i akumulatory, 
tak, aby stacya mogła działać mimo jakiejś przer- 
wy w prądzie elektrycznym. 

Warszawa, jak na miasto milionowe, jest bara 
dza marnie zabezpieczona przed pożarem; urzą» 
dzenia straży warszawskiej są niewysłarczajęce: 
Wobec ciągłych pożarów wietkiah i małych warbo- 
by zabeapieczyć Warszawę przed tym groźnym 
żywiołem, niszczącym mienie miasta į jego mic- 
szkańców, 


Ekonomista. 


USTAWA 
z dwa 27 lutego 1920 roku 


w przedmiocie wvpuszczenia 5% krótkoterminoweł 
wewnętrznej pożyczki państwowej z roku 1920. 


Art 1. Upoważnia się ministra skarbu do wy- 
puszczenia 5% krótkoterminowej pożyczki pań- 
stwowej 1920 T. z pięcioletnim od daty wypuszcze 
nią terminem spłaty do wysokości trzech miłiar- 
dów marek. 

Art. 2. Obligacye pięcioprocentowej krótkoter- 
mirowej wewnętrznej pożyczki państwowej z £ 
1920 są wypuszczane seryami po 20 milionów ma 
rek każda w odcinkach, ktńruch wysokość ustał 
minister skarbu. 

` Art. 3. Minister skarbu ma prawo. poczynaja 
od 1. maja 1922 r. przystąpić do przedilerminowe 
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čo (art. 1.) wykupu obligacyi pożyczki, całkowite- 


go lub częściowego, Seryami w drodze losowania! tałów fundacyjnych, kościelnych, korporacył Dit- | BĘ 


4 opłatą procentów do dnia, ustalonego dla wy- 
śupu, 

Art. 4. Procenty od pożyczki płatne są za każ- 
de półrocze z dołu, w dniach 1. stycznia ł 1. lipca 
Każdego roku. 

Art. 5, Po upływie terminu ustalonego dla 

spłaty lub wykwnu przedterminowego obligacyi 
dieciyrocenrowaj krótkożerminowej w ewaętrznej |» 
Dożyczki państwowej z r. 1920, moga być te obii- 
Sacye przedstawione dodatwwiwo do spłaty w cią“ 
SE jst 30. 

Kuvonc moga hyc przedstawione do spłaty w 
vu Vat 5 ud dnia ich płatności. 

Obligacye i kupony, nie przedstawione do 
piaty w powyższych terniuach, stają się niewa- 
CARTON 


= 
DJ 


Art. 6. kupeny cd obligacyi WiQwiGprocentoów 6; 
Srótkoterminowej wewnętrznej pożyczki państwa 


Tej zr. 1920. wolne sa od podatków od kapitałów | ców z robotnikami nattowy uli, 


„GAZETA WIECZORNA”. 
pozostających pod opieką i kuratelą, jakoteż kapi- 


blicznych, kaucyt cywilnych i wojskowych, depo- 
zytów oraz dla konwersyi innych papierów publi- 
cznych. 

Art. 8. Pożyczka krótkoterminowa będzie 
przyjimowana al pari przy uisz-zaniu zanierzonej , 


' pożyczki przymusowej rentowei. 


Art. 9, Wykonanie minie 
się min/strowi skarbu. 
Miarszałek; Trąmpczyński, Prezydent ministrów : 
L. Skulski. minister skarbu W. Grabski. 


— a 


iszej ustawy powierza | 


iZ przemysłu naftowego 


zachodniej Małopolski. 


(Korcspondelcya własna „Gazety Wieczornej”). | 


Krosno w marcu. 


Na odbytemow dniu. 10. marca br. w Krośnie; 


posiedzeniu zaclrodnio-karpackicj Izby praogdaw-, 
uchwałomo żądaną ' 


| vedatków rentowych i będą brzyknowane przy į przez robotników. podwyżkę w wysukości 100% 


*xzaniu podatków opłat państwowych 

Art. 7. Obligacye' pięcuprocentowej pożyczki 
Daństwowej z r. 1920 maia wszelkie prawa napic - 
"m posiadających bezpieczeństwo pupilarne i 
lutqa  <bvć używane do lokacył 


l 


Wyjaśnienia I porady 
w sprawach ogłoszeń zupełnie bezpłatnie w Admi- 


kapitałów osób. 


mac pobieranych w markach (od stycznia br.) dać 


tylko w tym wypadku, o ile ankieta ogólna rafto-| 


wa, jak ma się odbyć dnia 21. bm. w Krakowie 
przy współudziale rządu -- wyda korzystne re-. 
zultaty dig przedsiębiorstw naftowych położonych 


l tigieg alaftowi wszystkich działów 


Str. Q. 


w zachodniej Małopolsce, ti. uzyska potanienie po- 
du. Jeżeń jednak rzad zapewni robotnikom na- 
itowym, wyidatną aprowizacyę i odzież, wtedy 
pozostaje pobierana obetnie tylko 50% podwyż- 
ka w relacyi markowej, a uchwalona na poprze: 
gantei kamierencyi dnia 21. lutego br. 

Równocześnie obracuiąca śscekcya radineryjna. 
ne przyszła do porozumienia z robotnikami tak, 
że zawhojz! obawa: strajku ogólnego. iska że robo- 
— (kcpalmie. ia 
jAErTrve i warsztaty) zrzeszeni sa w jedną aring: 
| Związku Metalowców 


-RN 


DAJE PIENIĄDZ 


WYDANY NA RE BLAMĘ 


W JĄ LU nej i Mr i brane] 


pe 


Oddział dla cźłoszsń 
otwarty przez cały dzień do godziny 1. wiasmora.u 


nistracyi, ul. Sokoła 4. 


ME JUŻ NADESZŁY PIERWSZE TRANSPORTY: "SI 
samast MIĘSA i BU L I O wN UO 


należy używać znanego I wprowadzonego w całym świecie 


WOÓORRI jest posilnym i odżywczym środkiem codzien- ` jak ryż, kasza, kartofle, kluski i t. p. czyni 
smacznemi i modnemi. 
w ilości 5 gramów na talerz gorącej wody | w R 
WORRI daje pierwszorzędny buljon. OR l sprzedaje się w piynie 


nej potrzeby przyjemnym w smaku | 
Sprzedaż w bntelkach, plecion*a kh, hlaszank ch, beczka h i „BA. — Niniejszem zawiadamiamy uprzejmie, że wyłączne zastępstw= 
sprzedały EKSTRAKTU WORRI na całą Małopolskę 1 tereny na wschód od Małopolski oddaiiśmy firmie: 


Dom handlowy P. DZ:UBAŃSRI Q Ska w Warszawie. 


Jeneralny zastępca na Państwo Polskie ; 
Dom handlowy ADOLF ŚWIECA w Warszawie. 
— —-——-UN -— --— 


Dom handlowy P. DZIUBAŃSKI Q S-ka w Warszawie, 


uj. Marszałkowska 146-8, Telef. 227 30, adros telagr.: DEJIADES, WARSZAWA, 
przyjmuje zamówienia Firm Małopolskich na hurtowną dostawę EKSTRAKTU WORRI i wykonuje wszelkie zlecenia odwrotnie. 


P. T. Firmy Małopolski, pragnące uzyskać wyłączną sprzedaż na pojedyńcze miasta lub okręgi w Małopolsce, raczą 
się zw acać wprost pod podanym adresem. 
F;złączne za tępstwo na Małopolsk" 


Dom handlowy P. DZIUBAŃSRKIi Q S-ka w Warszawie, 


ul. Marszałkowska |. 146, ad.ss felegr.: DEHĄDES-WARSZAWA, ieai. 277-30. 
WORRI jest do nabyc a w wiek:zych składach towarów kolonialnych. 


PC SADY I PRACE 
dworska, domowa, restauracyjna i kawiarniańia. — 


5 ; z Śtanisł, 21144 
żądca-ekonom, z szkołą rolniczą i w eloletnią prak” _„Biuro A. Dzinganówskięgo w.>tani awowic. NAME 
tyką w większych maiątkach i wzorowych goapoder" | [nżynier, elektro-technik, znajdzie posadą w Iwowskiem 


zawiera taką samą ilość składowych częś i | 


poprawia znakomicie smik zup, jarzyn, sosów 
azotowych (biaikowych), jak mięso. 


i wszelkich potraw zarówno gorących, jak i 
zimnych (majonezów ; obojętne zaś potrawy 


y 


212% 


Natych milasi poszukiwa i: rzy ea, ieśniezy. nauczy- 


Nikaraczj ny technik -e rutynowany w dziale 
cielka, Francuzke, panna do buitu, wsze ka służba 


życiowym, potrzebny we Lwowie na kilka godzin dzien 
wie. Oferty z podaniem kwalifikacyi i warunków. 4 
„Marematyk* do Admin. 212 237 


Fasady odnowie lub przeprowadzę LPA AF za 


atwach, przyjmie posadę zaraz na crdynary; na niskich Biurze Ake. Tow. Elektrycznego, przedtem Soko nicki | wynajęcie 2 pokoi z kuchnią i komfortem = pod „Bu- 
Warunkach. Zyłoszenia: Zygmunt Zabiegło, Kulików k. i Wiśniewski. we Lwowie, c Trybunalski 3. Zgła* | dowuiczy*. 21282 > 
adziechowa. 20992 | | sznć się należy osobiście między Zodziną l2-tą a j-gzę |K———— a 
== | w południe. 2110 


p; R ie de działu perfumeryi i farb 
BAYAN uje S fachowy personai (chrześc.) 
ło ckspedycyi i kasy. — Zgłoszenia pod adresem fingi 

Piotr Mikolasch i Spku wo Lwowie. 21236 


Magister farmacyi poszukuje posady od l-go czerwca 
w Calicyi, Łaskawe zgłoszenia przyjinuje Mr. Jerman 
Gmünd, Aust:ys dolna: 211711 


was odnowić przedpłalę. 


Str. 


Pierwszarzę na Resfauracya I Mieczarnia 


STANISŁEOWA GIŻYCKIEGO Lwów, ui- Hetmańska I. 22 


10 „GAZETA WIECZORNA“, 


i Nr, 5136 


poleca obiady w abonamencie po bajecznie nizkich cenach. — Po teatrze 
orąca kuchnia, w każdej porze dnia kawa, herbata, mleko i czekolade. 


Z dniem l-go kwietnia 192U jest miejsce wolne dla Mia- 
gistra lub Magistry w aptece Dra Beilla w Stanisła- 
wowie. Reflestuję tylko na pierwszorzędne siły. 21172 


Akademik początkujący „technik* da 2000—3000 kor., 
za wyrobienie posady przy kolei. Zgłoszenia listowne 
pod „Akademik* poste restante Tarnopoł 21199 


KUPNO, SPRZEDAŻ, ZAMIANA 


Md 

Ku>uję brylanty, złoto, srebro, platynę i płacę najwyż- 
ze ceny. P. Goldberg, jubiler i złotnik, Lwów, Sło- 

wackiego 14. 21249 


Kupię resztki jedwabiu, sukna, weby, tiulu, koronek itd., 
'akoteż wszelkie dodatki do haftu w każdej ilości. Mi- 
Fołaja Reja 3, prawy parter, od 3—5. 21241 


Do sprzedania całkiem nowa zarzutka z przedwojenne- 
go miateryału, oraz lampa naftowa wisząca. — Zgło- 
szenia przy ul. Zbarazkiej |. 4, II. p. na lewo, od 2—4 
popołudniu. 


Willę z pięknym, dużym l-morgowym ogrodem sprze- 
dam za 750.000 kor. Wiadomość w cukierni Wgo pana 
Zalewskiego od g. 1—3. 21233 


dam kartofie. — 
21228 


Za ładne firanki z 3 cześci złożone, 
Zgłoszenia: „Firanki“, w Admin. A 
Urządzenie zupełnie nowe, eleganckie, salon stołowy, 
sypialnia i urządzenie kuchni do sprzedania — oraz 
mieszkanie, skłacające się z trzech pokoi, przedpokoju 
i kuchni kupującemu do odnajęcia za zwrotem kosztów 
odnowienia, Bliższych wyjaśnień udziela Biuro ogłoszeń 
Sokołowskiego, Jagiellońska 7 21235 


SŚmiokingowe, śliczne, nowe ubranie, angielskie sukno 
3.200 marek, duża dera na konie, nowy cylinder, pre- 
cyzyjny Raiscaig Rychtera, sztony preferansowe, ru- 
leta i mała kasa żelazna — sprzedam. Długosza l. 19, 
lawy parter, tylko od 11—1. 21247 


Sypialnie modne, jadalnia orzechowa, otomany, kanapki, 
szafy, stoły, łóżka żelazne, biurka i różne inne meble 
okazyjnie do sprzedania. „Doroteum*, uł. Sapiehy 34. 

1159 


Elegancki fajton na gumach, powozix jusionowy wraz 
z płaszczami do sprzedania. Oglądać można Łyczakow- 
s<a 27 — wiadomość: Kraszewskiego 19/1, Kamienio- 
brodzki, od 2—3. 2111! 


P piery, stare akta, kupuje. Fabryka papieru Fujna. — 
Bliż:za wiadomość: Sekłer, Krasicki. h 8. 21124 


Czirny kos yum, zupełnie nowy, na szczupłą osobę — 
jest do sprzedania za 300. koron. Również gramofon 
nowy i 52 płyt za 2000 K. Oglądać można o 12 do 3, 
Teresy 16. 21150 


CYGARA „REGALIA MEDIA“, setkę prawdziwych, 
dam za kilim, perski dywanik, srebro stołowe lub za 
antyk ewent. dopłacę. Propozycya pod „Znawca“ do 
„Wieczornej* (do 20. marca». 21151 


Nowe, damskie trzewiki czarne, piytkie, nr. 38, z po- 


wodu złej miary, sprzedam. Zyblikiewicza 27, II. piętro, 
na prawo. 21209 


kupię kasę koniralną „ational“ 


Zgloszen a przyjmuje frma Piotr Mikolasch i Spka 
we Lwowie. Kopernika 1. 21257 


MIESZKANIA, LOKAL, 9KLI37 


2 pokoje lnb 1 pokój i przedpokój na II. piętrze, ume- 
blowane lub nieumeblowane, plac Maryacki. ui Legio- 
nów na eleganckie biuro poszukiwane. — Zgłoszenia: 


„N. 9*, Biuro ogłoszeń Briicka, Kościuszki 2. 21252 


Bezdzietne małżeństwo poszukuje 1 lub 2 umeblowa- 
nych pokoi z użyciem kuchni lub kuchenki gazowej 
w okolicy śródmieścia, od 1 łub 15 kwietnia. Zgłosze- 
nia do Admin. pod „radca”. 21250 


Obszerne lokalności suterynowe z wchodem od ulicy, 
nadające się na skład win lub inne przedsiębiorstwo 
przemysiowe, w śródmieściu zaraz do wynajęcia pod 
„Śródmieście* do Adm. „Giz. Wiecz.* 21831 


ROZMAITE 


PR s 
P.anino lub krótki fortepian kto pożyczy dla poważniej- 
szego domn, Zgłoszenia do Administracyi pod „Pia- 
nino“. 21187 


ZAKŁAD DENTYSTYCZNY NA PROWINCYI 


w mieście powiatowem, z powodu choroby właściciela 


WE do wydzierżawienia. TĘ 


Tylko pierwszorzędne siły mogą się ubiegać. 


Kościuszki 2 


Nakładem ..Spółki akcyjnej wydawniczeł*, 


21234 || 


Zgłoszeniu 
tylko pisemnie pod „Zakład* do biura ogł. Briicka, Lwów, 
21232 


Drukiem Spółki drukarskiej „Prasa* ul Sokoła 4 


sługa skrzętna i rzetelna. O liczne odwiedziny '"pr:sza ZARZĄD. 20210 
w wielkim|f 


APARATY FOTOGRAFICZNE ©," 


wszelkie artykuły poleca najstarsza w kraju firma W. BORZEMSKI, x 
właśc. St. ŁEGOWSKI, Lwów, Rutowskiego 7 (naprzeciw Katedry). -0319| Sings 


S POKOST jasny sztuczny l-a P I W N E 
SWIERZBE 


ka przetworów chemicznych 


dostarcza w beczkach Fabry- 
„OLEIN“, Kraków, Wrzesiń- |] WE WSZYSTKICH 


lezzy radykalnie 


ka l. 8, Tel. 2328. — Zas WIELKOŚCIACH 
MA S Ć J poszukiwani. 21181 NOWE lub UŻYW. 
„SCABIOFORM-ORUNSKI"” KUPI 


KAŻDĄ ILOŚĆ 


browar-kroogzyi 


prowizo:a larmacyi I. ORAŃSKIEGO. 
Mocniejsza dla dorosłych i łagodniejsza dla dzieci. 


ie plami bielizny! Ma przyjemny zapach! 


Po skończonej kuracyi łatwo daje się zmyć wodą. 
Sprzedaż w aptekach i skłaaach ap ecznych: 
Główna sprzedaż: HURT. SKŁAD APTECZNY 


REINGOLD i ORAŃSKI, 
Warszawa, Zielna 24. — Teief. 408-36, 181-90. 


Gumy 
aufomabilowe 


kupuje Witold TRANDA. 
Autogarage, Lwów — ul. g (Wielkopolska) A 
Podlewskiego 2. 21122 aizi 
OSADA“, konc. biuro po- 


ED CE EE 
średnictwa zakupu i sprze- 


daży nieruchomości w Ma- 
kowie (Małopolska)  poszu- CZAS 


Przedstawiciel na Galicyę : Dom handlowo-komis. kuje 30 gospodarstw rolnych 
EGNĄCY CZOPP, Lwów, Długosza 23. 20197 pó 20 do y morg., su dra: ODNOWIĆ 
ami, ewentuainie rzewem r I 
budulcowem. 21182 PRZEDPŁATĘ 


weneryczne, skórne, zastarzałe —- 
leczy spocyalista Dr. FRISCH, 
ulica Wałowa I. dfi — Wstrzykiwanie preparatu Neo 
Salversanu tylko przed południem. 20698 


CHOROBY ZO ZZZZZZZZA, 
y ; UR ECH M 


"~N 
tH ag : Ź 


ej" we) 


ÓÓ 02ZZZZ 


Akuszerka z Warszawy 


przyjmuje zamówienia. udzieła porad pod dyskrecyą ul. 
Asnyka 9, drzwi 2, A. Lutkowska. 20298 


PUDELKA próżne z PASTY do obawia „ZORZĄ” 


AKUPUJE w każdej ilości, płacąc po 30 fenigów 
za jedna dobre pudełko 

DOM HANDLOWO-KOMISOWY 

Teodorowicz, Wełeszczuk i Spółka 

LWÓW — ulica Sykstuska 14. 20830 


Doniesienie! 


JÓZEF PROCZKOWSKI 


Pracownia artyst-biacharska, ul. Zielona 38, Lwów, 


przyjmuje wszeikie roboty blacharskie — specyalny dzla! WE LWOWIE, UL. RUTOWSKIEGO 3. 
bielenia naczyń. 20720 POLECA 20900 


lite- Sfar - Perfekt | HERBATE ANIELI 


żurnale wiosenno-letnie jakoteż RROJE W NAJPRZEDNIEJSZYCH GATUNKACH. 


la R. bandau, Lwów, (zanie (kiego ) | 
pea R. Landau, Lwów, Czarnieckiego "FORTUNA" 


Wyłączne zastępstwo: LA FEMME ELEGANT. 
Koncesyonowana Azencya pośrednictwa kupna i ze 


21249 
kamienic i majątków ziems<ich FRANCISZKA MUSZA 


(Am ilt R KARTOFLE WIOSENNE Lwów, Friedrichów 8, poleca do kupna kilxa rentow 1ych 


w wagonowej dortawie przyjmuje 21245 sęk w. ESEJE Ą 4 p 
= z kamienic, will i majątków ziemskich w całej Mało:olsce 
POLIMEX Polski Zw iązek handl. Przeprowadza wszelkie transakcye w zakres pośredmctwł 


Lwów, pł. Maryacki 5, hotel franc. | wchodzące z wszelką dokładnością | jak nairych!e. ~ 


EN E E 3 7 Niemniej przyjmuje w komis wszystkie wyżej wspom 
Biexfryczne (gazowe żarówki pe 


ne dobra i majątii. 
oszczędnościowe oo 100 do 240 WOŁY poleca 21243 


ĝa tefłoni 
„LUMEN "e dne t ospet BE" KO 
a 


Przedwojennego wyrobu 
: y 

ELEKTRYCZNE garnuszki „, kuchenki, płacę za aparat starych, sztucznych zębów, kupuję każd? 

ilość, nawet połamanych, a także stare, zł te zęby. 


żelazką, aparaty do ondolowinia i suszenia włosów 
Hotel City, ulic: Legionów 11, pokój nr. 10. Co 


poleca 21229 
dziennie od 9 rano do 6 wieczór bez przerwy. Pczostujł 


„KONTAKT“, M. MAGASSY i Spka | reni od 9 rano do 6 os 


Przeds'ęb. wszelkich urządzeń elektro - technicznych. POPR" O 
Ą 


do natychmiastowej dostawy oferują 2i 


ELOS4GOW SIZI 1 Ska 


Skład Materyzsłów Budowlanych 
LWÓW, ŁYCZAKOWSKA 32. 


OD ROKU 1880 ISTN:EJĄCY 
HANDEL KEXBATY I KAWY 


BDMUNJA RIEDLA 


jest dźwignia handia i przenyrła 


Pasy skórzane, parciane, 
Balata | z sierści wielilądz ej 


pol ca 


2 
DOM HANDLOWY „ANGLOPOL* 
Warszawa, Trębacka 13. Tel.'fon 118—51. 


Redaktor naczelny Dr. ROGER BATTAGLIA. 
Zastępca redaktora naczelnego | redaktar odpowiedzialuv JERZY KONARSKŁ 


—— 0 


